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Z pom orskich kresów .

Polacy entuzyastycznie witają wyswobodzicieli.
Wiedeń (PAT). „W iener Allg. Zeitung" pcda- tkniętą i żądała c sunięcia chorąswl. Wówczas

*-» , _ i , , r\ i , _    * ___         1__.________  ___ — ~fe z  Opola pod daną 3 lutego o wkroczeniu wojsk 
^ancnslich na Górny &lą»k następujące infor- 
łóacye: Przybycie wojsk irencnsio.cn na Odra/ 
^ląsk wywołało w ielkie m anifestacje narodowe.

iri!iejs'cwvV'>scdj .eh. w  których Polacy poduda- 
fewięk&zość w zarządach gminnych, z jaw ili się 
Polacy na uroczysto przyjęcie Francuzów z mu- 
^Tką i  chorągwiami narodoweml. W  tych miej- 
feowoścdach, w  sEczęgoiności w  Katowicach i  w 
• H " j a ,  zachowała się ludność niemiecka z 
***erwę, gdy jednak Polacy w yruszyl i  wćród 
J łW u  „Jeszcze Polska nie zginęła*^ wówczas 
fedaość niemiecka wyszła z rezerwy i  zaczęła 
jk w a ć  pieśń ĆDc utschiand, Deutsohlnnd weber 

i  „W acht em  Rein“ . Nadto wznoszono o- 
y**Fki ua cześć Hlndenburga i  Niemiec. W  By- 
feteóu, po przybyóiu Francuzów. v  hotelu 

8-letni chłopiec, bez wiedzy wła- 
^felela hotelu, wywiesił chorągiew polską. —  

lu dro jcj niemieckiej uczula się tern do- 
ramn

wywieszono chorągiew czarno-biało-azerrwoioą,
00 N Leuiców "adowoliło. Taikże w  upolu przy­
szło wczoraj wieczór do wielkich manifest acyi, 
przyczem wznoszono okrzyki na cześć cesarza 
Wilhelma i  śpiewano pieśń „H ejl dir im  Sdeges- 
kramz“ .

Do 10 lutego cały Górny Śląsk 
zająty będzie przez Francuzów.

Warszawa (tel. M.). Z Sosnowca telegrafują, 
ze od ćLnjita 31 st> rza&a wojska koalicyjne zaczę­
ły  obsadzać Górny Śląsk. Dotąd zajęto powint 
paczyńsk i i  cześć powiatu rybnickiego Dnia
1 lutego wkroczyły wojska francuskie do Kato­
wic, witane entuzjastycznie przez ludność pol­
ską. Dula 2 lutego wkroczyli Francuzi do By­
tomia. Polacy z niezwykłym on.tvzy.azm cm i ra­
dością w ita ją wojska, niosące im wolność Do 
dnia 10 lutego planowane jest zajęcie całego 
Ślaska Górnego.

lT 3 t

Nowy prezydent Francyi zapewnia Polskę o swej przyjaźni.
Warszawa (tel. M.) I  rezydent Francj i, p. De- 

y^-tie l, przyjął pr >.odstawieieLi pr^sy zagraru- 
?h6j w sa#i pała ° u Burbonów. W  rozmowne z 
l^feniniiHciarzami polskimi wyraził prezydent ra

dość, że Polska już wenodzi w szeregi narodów 
wolnych i  zapewnił ich o głębokiej przyjaźni 
dlia Polaki.

W
. Kroków, 4 stycznia.

2 lutego zarząd Śląska, cieszyńskiego 
„*fc8zedl w- ręce komisy! mdędzykoalirrjnoj.

ten obszar otrzymał zatem charakter kra- 
«  heutira-lnego, który skończy się dopiero »  

gdy ludność jego w głosowaniu raz­
ił . którein p.ańsf w  om chce losy swoje

zawsze połączyć. 
fcAotnasya n ti ędzykc al i c y j na, wybrana prze-, 

najwyższą spraymierzonych i zaprzyja­

źnionych mocarstw, obejmując zarząd Śląska 
c i «  ryńskiego, wystosowała do ludności tego 
obszaru odezwę, w  której pisze:

Wszystkie organa państw owo i  sam osądowe 
podlrg ją od tej chwili (tj. i dn. 2 lutego) na.- 
ezjlncrou kierowni.-.tu u komisy! miądzynarodo- 
wcj. Wojsku polskie i czechc słowackie opusz­
czą obszary, na których odbyć .się ma plebiscyt. 
Na życzenie rządów republik p ilskiej j czecho­
słowackiej wojfka te zastąpione zostaną przez

i

oddziały spmzymienze nych i zanizy,, aźrtonycb 
mocarstw. Im  to będzie przeważana u trzymanie 
spokoju publicznego i  porządku, aż do chwili, 
k iedy W y vto jest ludność) przez swe głooowa^ 
nie oświadczycie, do którego państwa w  przy­
szłości należeć chcecie.

„M y przybywamy tu zgodnie z was zem życzę, 
ciem . jpiro przyjaciele, kierowani jednem pra 
gnieniem łirzeżen ia  waszych intrasów. V r£®ję 
stkiim mieszkańcom, beiz różnicy, przynosimy 
tę samą dobrą wolę, Wobec wszystkich party 
zachowywać się będziemy j aknaj oezpairtyj iiieą.

„Komisya powodowana jest myślą utorowania 
przyjaznego stosunku pomiędzy obydwoma a-o 
strzanemi republikami, które sprayniaraonyn 
i  zaprzyjaźnionym mocarstwom są jednakowo 
mtiiłe : starać się będzie wolę Bady najwęższej 
iw tak i sposób urzeczywistnić, ażeby m ieli za­
bezpieczone całkiem swobodno wyrażenie swej 
w oli i byli uchronLeni jzrzed wszelkim gwał­
tem''.

K^mzsija międzynarodowa wyraża da<ej na­
dzieję, iż debra wola wszystkich oraz poparcia 
w iedz umożliw i jej wypehuciiie wiyżej zakre­
ślonego zadanń Ze swej zaś struny komisya 
nalegać będzie na ux, aby spokój pubLczny w  ża­
den sposób nie został zakłócony. Pragnie ona. 
aby każdemu zaj^e -miana była ^juipełna wol­
ność J wtykomamde poraw obywaJtóiskicL, « żebjr 
praca w  polu, górnictwie i  p rzemyśle fabrycz­
nym nie doznata żadnych przeszkód i żeby han­
del oraz prremysl nie pommeły szkody.

PitŁyi-zetktŁjłjc spokojnym miesztańcom swe 
poene poparc i, komiieya będzie vystęporwałn 
z jaikr ajwięloszę surowością praecdrw jakiemu­
kolwiek zakłóceniu spokoju. W szelkie dziatek 
nie, któreby było zdolne zakłócić porządek pu­
bliczny i spokój socyialny, wszelka próba wpły- 
wOitic na plebiscyt lub wszelkie stawiaj le prze­
szkód obywatelowi w  w j komouiu jego prawa 
będzie najsurowiej ścigane.

Mając takie zapewnienie ze strony komisyi 
alianckiej, iż każdy obywatel Śląska cueczyńskita 
go będzie mógł swoje prawo samostanowienia 
bez przeszkody z którejkolwiek strony wyko* 
nać, możemy być też pewni ostatecznego wyni­
ku plebiscytu.

Znamy ludność śląska cieszyńskiego, której 
olbrzymia większość jest polska z 1 rw i i ducha, 
znamy jej ptartrycrtyzm, gotowość do ofiar i po­
święceń, "wiemy, jak bardzo ludność ta pragnie 
■orzybiiżyć chwilę połączenia się z Polską, i  ty l­
ko 7. Polską, dlatego też nie wątpimy, iż wszy. 
stkie be prerogatywy, jakie jej daje odezwa ko­
misyi alianckiej, w całej rozciągłości dla aobra 
sprawy wyzyska.

Już samo przybycie tej komisyi eto Cieszyna, 
jak informuje „Morgenzeitung", zmieniło w y­
gląd zewnętrzu\ tego miasta. W  ostartuiieh cza­
sach bowiem ludność Cieszyńskiego uległa pe* 
vm*-mu zmęrzeoiu i wyczerpaniu. Wszak tak 
długo pozostawiona ona b jła  na pastwę męki, 
nadużyć żwłdactwa czeakrego i wyczekiwania! 
Na wiszystkich ustach znajdowało się. pytanie: 
czy odpędzie się istotnie pleb-scjd,? ozy napraw­
dę przybędzie komisya pleLiscytowa? NiKt nie 
mógł dać na te pytania stanowczej odpowiedzi, 
tak się jakoś sprawy przeciągały i -wlokły. Obe­
cnie już wątpliwościom wszelkim położony zo­
stał kres. Przanjoftotwania. do plebiscytu są ju* 
wr pełnym toku, Cieszyn zaś bodzie centralnym 
punktem aikcyi, mającej r<"(zsjrzygnąć o losach 
Śląska.

Znów zatem górnym rytmem uderzą serca. 
Już one hiją na tryumf, na zwycięstwo! D » 
Cieszyna już w niedzielę 1 lutego ściągać aaczę* 
ły  liczne delegaicye gmin wiejskich, niektóre z 
pośróć nich z rozwiniętym i sztandarami, z ta­
blicami, zaopatrzouemi ■>: wiele mówiące n«- 
pisy. P o ja w i i się na ulicach Cieszyna miesr.- 
Rańcy górskich ustroni w swych charaktery­
stycznych ubioniicl). Delegacye z różnych stron 
spieszą, aby przedstawić sw'e życzenia alianci 
kie.j ko, „syi.

Tak Śląsk cieszyńskiltezykuje się do ostate- 
czinej walki o stwierdzenie polskości tego kra-
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Jtf, o prawie do połączenia się na wieczne czasy 
z Polską.

Śląsk spełni swój narodowo’ obowiązek. Trze­
ba jednek, aby rząd i naród wywiązał się ze 
swoich wobec niego obowiązków. Pierwszym 
Mus obowiązkiem jest zapewnienie należytej a- 
pray.izacyi temu kiajow i. Największym sprzy­
mierzeńcem wrogich sprawie naszej agitatorów 
jest pusty żołądek. Niezaspokojony głot, jego 
może wpłynąć na sposób głosowania jednostek 
o słabszem poczuciu i uświadomicmiu narodo-

wem. Należy go więc zaspokoić. Szkoda każde­
go głosu któryby mógł być dla nas stracony, a 
wzmódz natomiast sdłę wroga. Ambicyą naszą, 
być winno nietylko to, aby w głosowaniu ludo- 
wein większość głosów oświadczyła się za Pol­
ską, ale iakże i to, żeby ta większość była przy» 
gniatrią^a, żeby stanowiła dla wrogów na­
szych po wieczne czasy argument polskości, w y­
kluczający wszelką możliwość protestu.

Czy rząd nasz uczynił w  tym względzie wszy­
stko, co uczynić był powinien? (—cki,).

Igrzyska olimpijskie w Antwerpii.
Udział Polaków i przygotowania dotychczasowa.

Kraków, 4 stycznia.
Igrzyska Olimpijskie odbędą się z kolei w  

Miku bieżącym w Antwerpii. W  dotychczaso­
wych igrzyskach Polacy m ogli występować 
c przynależności państwowej tylko jako 
^ciiemcy", „Austryacy", czy „Rosyanle", to też 
udziału nie brali zupełnie. Obecnie jednak 
wLzyskawszy niepodległość, uzyskaliśmy także 
prawo brania udaialu w tych zawodach i  dzię­
ki inicyatyw ie kilku zwolenników sportu a 
pazy eu ąoem  współdziałaniu ministerstwa 
tdiow ia i robót publicznych po wsiał w listopa- 
Icic ulh. roku w  Warszawie Polski Komitet dla 
Igrzysk Olimpijskich, w skład którego weszli 
tadjcyatorowie ś reprezentanci obu powyższych 
Ouinistcratiw. —• Do prezydyum honorowego za­
praszano generała Józefa Hallera, ministra 
Bdrowia dra Janiszewskiego i  Stefana ks. Lu- 
oomiiradego, protektorat zaś przyjął Naczelnik 
państwa Józef Piłsudski. —  Posiedzenia Kom i­
tetu odbywają się w  Warszawie co miesiąc 
pod przewodnictwem ks. Lubomirskiego, lub 
któregoś t  wiceprezesów, którymi są dr Sto Po­
lakiewicz, dr Piasecki i pł Tad, Gorczyński, se­
kretarzem zaś p. K. Jeziorowski. — Minister- 
auwo robót publicznych zastępuje dr M. Orło­
wicz, ministerstwo zdrowia dr St. Kopczyński. 
Komitat powołał do życda dla każdej gaięei 
aportu osobne WyuzAały, których przecbtawi.- 
ciele powołani zostali następnie do Komitetu, 
pu-zez co Komitet ten uzupełnił się do liczby 14 
a W ydziały te reprezentowane są następująco: 
pliku nożna: kap. Szkolnitkowsk., lekka atle-

nie w  tym celu z Anglii trener*. Wyznaczona 
Jest drużyna z 30 osób.

Letaka atletyka cwiczyć będzie we Lwowie 
również pod kierunkiem trenem w liczbie oko­
ło 30 osób.

Wioślarstwo ma wysłać 2 obsady a ćwiczyć 
b idzie w  Warszawie.

Kolarstwo przygotowuje twych zawodników 
w Krakowie do biegu turystycznego na prze­
strzeni około 300 km.

Gimnastyka ćwiczyć będzie grupę 15 osób we 
Lwowie lub w  Krakowie, Janda konna repre­
zentowana przez 15 oficerów 8 p. ułanów mie­
ścić się będzie w  Poznaniu, wreszcie tennis 
wysiać musi swych zawodników na konkursy 
do Francy! i Anglii poczem dopiero będą mo­
g li brać uaział w  olimpiadzie. W ydział praso­
w y zajm ie się propagandą i popularyzowaniem 
olimpiady i sportu w ogólności w  Polsce i re­
klamowaniem go zagranicą.

Tak rozdzielali© pracę i jest nadzieja, żo Pol­
ska choć raz pierwszy nie pozostanie na polu 
sportu i  wychowani®, fizycznego w tyle poza 
innymi narodami.

Nadchodzący sezon wiosenny i  letni będzie 
więc pod znakiem sportu, bo wszystkie te W y­
działy urządzać będą w swych siedzibach za­
wody sportowe i przenosić je do różnych m iej­
scowości na obszarze państwa polskiego. Tre­
nujących zaś zawodników czeka tatowy tryb 
życia, przydzieleni bowiem na przeciąg ostat­
nich miesięcy przed wyjazdem ao Antwerpii do 
siedzlib swych W ydziałów będą musieli poddać

mordowany policyant, w  przedpokoju na łóżku 
dyżurujący woźmy wr kałuży krtwi, również 
rżnięty, ze związanym: rękom*,, wreszcie w  Je!1 
kas leżał drugi "'łicyainit uśmiercony, który, *♦" 
diząc po licznych ramiach i obrażeniach na <®r 
łem ciele, uledz musiał po zaciętej obronie.

Po temperaturze cisi aamoiidiG.wanych 
lekarz, że mord nastąpił między godz. 5—6 *1sr 
no. Sznury, którymi dwa.j pierwsi strażnic v p°* 
wiązami byli przez moraerców zdjęte zastał/ 8 
pak, ziawier:.jących zraibowame pieniądze. 0^°" 
lica coś ci te nteisuwają przypuszczę de, że w ł j  
mywacze działali « ’ ^^rowimtenui *<* 
cymi i dopiero po dokonanym rabunku aiebf 
niknąć pohztr' '••-w, zdecydowali się z>jm<Jir' 
dowiać strażników.

Marsz Kaszubów.
Tam gdzie Wisła od Kraków® 
W polscae marze płynie,
Polsko wiara, polsko mowa 
Niigde nie zadzine. (zaginie)

N igde do zgubę 
Nie przyńdą Kaszube 
Marsz, marsz za wrogiem! 
Me trzymanie z Booziemt

Me z mniemcami w iecie całe 
' Krwawe wiedle w'ojne,
| Wolne piesme wjedno Lrzmlałe 

Bez gore i chojne.

Nigde d© zgubę i t, d.

Przyszedł Krzyżak w twardy blasze 
Polił wse i mniasta,

| Za to jego cepe nasze 
I Gcrzmocełe lot dwa sta.

i N igae do zgubę i  t. d.

J Nos zawołoł do swy roi©
Polsci kroi Jadzlełio,
Tej w m niem itcckh karkach gttote, 
Trzeszczało jaż nwło.

Nigde do zgubę i  t.ćL

Gdzo kroi Kazmnierz gnoi Rrzyżok?? 
Gnoł go pod Chonice!
Be go zgnletłe jak roboke 
Kaszubecie kłonice.

tyka kap. Tad. Kuchar, w ioślaika p. Jerzy > się regulaminom w takich razach obowiązują-
Loths kolarstwo p. Stanisław Rudnicki, gimna­
styka dr Piasecki, jazda konna pułkownik 8 p. 
ułanów Zahorski, tennis —  p. Jerzy Kowalew­
ski, prasa i propaganda — p. Biernacki.

Piłka nożna przygotowywać się będzie w  
Krakowie przy pomocy sprowadzonego umyil-

cym. Z drugiej strony zachęci to uzdolnione 
* jednostki —  których u nas nie brak — do unie- 

gania się o palmę pier, ozeństwa, szerszą pu­
bliczność zaś zainteresuje się może więcej spra­
wą sportu i  wychowania fizycznego tak u nas 
jeszcze nie docenianego. R.

Nigde do zgubę i  t. <L

Potworna zbrodnia w Wilnie
Potrójne morderstwo i rabunek olbrzymiej sumy.

( O d  n a s z e g o  k o r e s p o n d e n t a ) .

Wilno, 3 lutego, 
Caie mfflaMto Jest pud wrażeniem dokonanego 

omegdaj w  nocy morderstwa, połączonego z ra­
bunkiem. Nad ranem wtargnęli niewyśledzeni 
idotąd zttoozyńcy Jo ubikacyi kasowy,eh Komis. 
Gem. Ziem Wteclrodnich i pomordowawszy w  
bestyailski spufcób naprzód powiązanych istraż- 
iwików, zjicbotwali miliom marek.

Smutny ten fakt nie był woale niespodzian­
ie, bu pirzy zupełnej dezorganizacji, w

się znajduje tutejsza pollcya miejska, wszystko 
nawet zabójstw® m® ulicy, w  biały dzień wyko­
nywam®, możliwema się słoty.

Komfiisajryat Gemer. Ziem Wschodnich ogłosił
50.000 marek, jako nagrodę za wykrycie zbro­
dniarzy. śledztwo wykazało ciekawe szczegóły 
popełnionej zbrodni. Pierwszy wykrył rabunek 
stróż, przychodzący ramo palić w  piecach biu­
rowych. Zastał sytmucyę następującą: W  siani 
przed wejściem do biur leżał skrępowany i za-

CieJ (kiedy) raz naju okrętami 
Siwede najechale,
Me żeśme jech kapuiami 
Z Pucka wyneLałi. (wygnałii)

N igde do zgubę 1 t. a

Krzyżem świztym przeżegnani!#, 
Set (sieć) seciera, kosa,
Z tym Kaszuba w piekle etanie, 

Djobłu utrze nosa.

N igde do z-rube i  ł. d\

Płaczą matcie nad. senamt, 
Płaczą dzys dzewice,
Hola, jesz je bog nad namż, 
Doł cepe, kłonice.

Nigde do zgubo i t. d.

Jaiw r IW t  jwAd

Czas odnowić przedpłatę
Ad miesiąc luty!
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M A T R Y C Y  J L E B L A Y C .

Promienie B. 21

(Romans fantastyczny z końca XX. wieku).
Oio są wszystkie możliwości, jakie oprzeć 

dę dadzą na podstawach współczesnej nauki. 
Przyznaję otwarcie, że ni© ośmieliłbym się za- 
yuśció na teren hypotez, przewidując] ch roz- 
iviąizanie kv'estyi zgoła nowych, gdyby mnie 
*!©el Dargeooux sam poniekąd, do tego nie u- 
yoważmł Rok temu wyda.em broszurę zatytu- 
:owa,rą ^Nowe przyczynki do prawa grawita- 
jy i .pownzrchnej". BroiShura ta nie wywołała 
badnego echa w swiecie naukowym, zwróciła 
jednakowoż uwiagę Noela Dorgeroux, ponieważ 
lioslrzieniec jego W iktoryn Beaugrand znalazł 
noje naawisko zanotowane w papierach wuja. 
►loel Dorgei*oux nie mógł skądinąd znać rnoje- 
10 nazwiska, jak tylko z owej broszury, i ezyż- 
>y mu przyszło do głowy zainteresować się mo- 
ą  sskroinną osobą, gdyby nie to, że moja teorya 
» premie niach ( rawitacyi, którą rozw i jam w 
lej broszurze — zgadzała się z problemem jego 
su ikiegc wynalazku? Muszę eię na tę pracę

moją powołać. Zawarte są w niej rezultaty nic 
we wazy stkich punktach ściśle ustalone — m i­
mo tego godne uwagi. Ogłosiłem tam wyniki 
mych doświadczeń łączących się z tern promie­
niowaniem. Szkicuję tam teoryę promieni, od- 
bywajęc3’ch drogę po linid prostej z szybkością 
trzy raey większą niż szybkość światła. (W  
przeciągu czterdziestu sześciu sekund mogą 
się one dostać na, Wenus, wtedy, gdy Jest ona 
najbardziej do Ziemi zbliżoną). Można się prze­
konać, że chociaż istnienie tych promieni dzię­
k i którym przyciąganie powszechne dało się 
ująć w prawa Newtona nae zostało jeszcze 
stwierdzone —  i  że ni© udało mi się ich jeszcze 
uwidocznić za pomccą odpowiednio skonstruo­
wanych aparatów — to jednak przytaczam na 
poparcie mej teoryi dowody, które iie powin­
ny być zlekceważone! Aprobata Noela Dorge- 
roux — umacnia mnie w raojem przekonaniu!

Z drugiej strony wolno mniemać, że jeśli na- 
*za biedna ziemska nauka wr pierwotnym jesz­
cze indymentarnym stanie pozostająca nie mia­
ła pojęcia o istotnym czynniku i’ównowagi 
Wszechświata —  to ueeeni z Wenus moro już
to stadyum niższe poznania dawno poza sobą i 
posiadają aparaty fotograficzne, poawalająee

na robienie zdjęć filmów? ch przy pom ocy PJ®‘  
m teni graw itacy jnych  i  to v*«dh ig idea ln ie ofl* 
skor.ałej m eiody.

Czekali wszakże. Pochylen i nad n * * ią  skroń®' 
,ną planetą, po in form ow an i o wszystKiein co 
tutaj dzieje, św iadkow ie naszej bezsilności * "  
czekali na możność zaprowadizenda komunik*^ 
cyi pom loazy n am ’ p ich w łasną planetą i * *

pośrednie twem jedynego m ożliw ego  w  ty*® 
wypadku czynnika. Czekali cierp liw ie, spokor 
nie. uzbrojeni w  aparaty, niedostępno »*•  
ziem skich uczonych, obrńucając zieruię w ifl- ' 
kam i n iew idzaoinych prom ieni. skoncontroW*' 
nych w  ich projektorach i aparatach o d b ie g  
jących, badając pdlnie rezu ltaty swych u slł^  
wań.

I pewnego dnia atała się rzecz cudowna. * 
wnego ćraa  w iązka prom ieni padia u p  
pow itczony «ubstancvam i unioiliwiająePi®® 
żyw io łow y rozkład chem iczny i natychmiast*"* 
wą j ekonstrukcyę. Tego to dnia dzięki N o *  ?! 
w i Doraeroux — m ieszkańcy Wenua mogl* 
poraź pierwszy porozum ieć z Ziem ią!... 
w iększy wypadek w h istoryi naszej planety 
się rzeczywistością!...

(C. r  tf-ji
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Psychologia maski. F l jp f  P °  raz ostatni 1-szs serya
znakomitego dramatu

Szał redutowy. — Czar Nieznanego. 
i kłamstwo życia. — A

Kraków, 4 stycznia 
Tegoroczna kronika karnawałowa rarówno 

żakowska jak lwowska i warszawska, w ie­
deńska, londyńska, p" ryska itd. składa się w 
trzech c z w a r ty c h  z notatek o zabawach maska­
radowych... Reduty, bale maskowe... zabawy 
kostyumowe... Jest to jakaś żywiołowa chęc 
Nakrycia siwego prawdziwego oblicza, stworze- 
bia sobie choćby na jedną noc innego podwój­
nego życia Może jedni pragną tak bardzo osło­
nić maską swetwarze dlatego, że są zbyt smu­
tne — i>t.iu dlatego, że nadto niesympatyczni... 
Na czem właściwie polega urok maskowania 
Się? Jest to o-ekawy a stary jak ludzkość pro­
blem psychologiczny. Na zabawach maskowych 
®gamia uczestników dz.-wne uczucie, t-ędące 
kinalgamatem wesołości bujnej i  tajemniczego 
nieokreślonego lęku.

HLstorya Francyi zna słynnego nieznajomego, 
Więźnia w Żelaznej Masce. O tym zamaskowa­
nym więźniu pisano już cale tomy, a jednak 
Sprawa n.e straciła dotychczas uroku tajemni- , 
czoś;i. Podobno nastrój w mnnejsizyin lub wuęk- j 
Szym stopniu panuje zawsze tam, gdzie ludzie . 
Ukazują się w maskach. Zabawa maskaradowa 
Ula w  sobie coś fantastycznego, niepokojącego, 
Coś co jakby nie z prawdziwego zdarzenia... '

Maskowanie się jest to być może jeden 7. naj­
starszych objawów wrodzonej człowiekowi o- 
bludy... Zamierzchłe w ieki znały już maski... 
na starożytnych freskach w idzimy najianta- 
styczniejsze grymasy, które miały .mtieniać 
twarz ludzką, czyniąc z niej jakiś symbol — 
to grozy śmiertelnej —  to znów dzikiej nie­
okiełznanej ekstazy. Już u dziecka możemy z 
łatwością zaobserwować skłonność do przebie­
rania się. Chwytamy za maskę kierowani tym 
samym popędem, który stworzył sztukę sceni­
czną. Gramy komeayę, ulegając wewnętrznej 
Potrzebie wyrwania się na chwilę z pęt własne­
go Ja, które nie zawsze jest nain samym miłe. 
Gra sceniczna i maskarada, —  to są przygody, 
jakie sami ze sobą przeżywamy, to droga wio- 
Uąca w krainę Nieznanego, to przejaw utajo­
nych tęsknot i pragnień drzemiących na dnie 
każdej duszy. Złudzenie jest nieodzownym 
Cżyinnikiem naszego życia. Niekiedy w  chwili 
BGy wzrok nasz pada na zimną taflę zwier­
ciadła rzeczywistości brutalnej, nieuołaganej 

złudzenie rozprasza się, pozostawiając gorz­
ki posmak rozczarowania. Te ziłudzenia, te il- 
llizye, podtrzymujące nasze siły żywotne — pra­
gnęlibyśmy oblec w  realne kształty choćby na 
Przeciąg czasu tak krótki, jak życie motyla...

W  momencie, gdy maska przysłoni rsm  
totiarz, zmienia się chwilowo cała nasza istota 
Wewnętrzna... Tak samo aktor przy pomocy 
koisityumu i sztucznej charakteryzacyi wżytwa 
Się, ri ejako wrasta w  cudzą osobowość. Działa 

potężny wpływ autosuggestyi, wyzwalający 
Utajoną część naszej istoty duchowej, tego
1  drugiego" człowieka. Dość posłuchać rozmów 
Ua redutach. Jak łatwo pochwycić słowo, zdra­
dzające tajemnicę, pragnienie jakieś w nor­
malnych warunkach hamowaine, tłumione... 
®bliżenńe się do siebie dwóch osób zamaskowa­
nych ma w  sobie emocyę niebezpieczeństwa... 
tyszak wszystko oparte jest na przypuszcze­
niach, na illuziyi, na pięknem kłamstwie lub 
Ufcczerości, wstydzącej się samej siebie. Ulubio­
nym tematem poetów jest miłość rozp.omie- 
^ ją c a  się w sercach ludzi, którzy się poznają
2 pozai maski. Tajemnica zamr skowanej damy 
utworzyła bogatą literaturę... Rzeczy nieznane, 
Przeczuwane, odgadywane tylko — rzucają 
tUar nieprzeparty, bo rodem są z krainy ,,nie-

— Maska. — Komedya sceniczna 
kiedy maska spadnie.
spełnionych marzeń, nicwyśnionych snów."

Charakterystyczną cechą maskowania się 
jest kontrast umyślny podkreślony silnie po­
między złudzeniem a rzeczywistością. Człowiek 
łagodny, spokojny solidny przyb.ora na się po­
stać apasza, hulaka przywdziewa habit mni­
szy, melancholik udaje błazna, filister donżua- 
na, bogacz —  żebraka. Przecież i w życiu po- 
wszcdn.em maskowanie się odgrywa ważną 
rolę. Zgłoski, które życie ryje nia twarzach 
ludzkich, są często kreślone piśmein rozmyśl­
nie zrnienionem. Twarz bywa nieraz rafinowa­
nym kłamcą. Natomiast sztuczna maska, po­
zwala niekiedy ujawnić się prawdziwej istocie, 
umożliwia człowiekowi na krótką chwilę odna­
lezienie samego siebie. Warunki wychowania, 
środowisko towarzyskie, pizepisy społeczne — 
wszystko to razem krępttje indywidualność po­
szczególnego osobnika, sprowadza ją do pew­
nego szablonu... Dopiero specjalny moment, 
niezwykle wydarzenie jakieś uderza w strunę 
dotj chczas głuchą, budzi się śpiąca bestya, w y­
pełza z najtajniejszych zakamarków duszy 
czarno widmo zbrodni lub rozwija promienne 
skrzydła anioł cnoty i bohaterskiego poświęce­
nia. Maskarada przynosi ze sobą niekiedy takie 
nespodziane objawienia. Uczestnicy zabawy 
maskowej znajdują się nagle w kole ludzi 
przemienionych i  sami ulegają metamorfozie. 
Jest w tem humor, komizm, który ma w sobie 
pewien podkład melancholii. Malarze średnio­
wieczni przedstawiali karnawał jako taniec 
życia i śmierci. Jeden ze współczesnych arty­
stów nicmiockich dał taką syntezę karnawału: 
Śmierć gra do tańca zamaskowanym parom. 
Wśród wesołości, upojenia illuzyi —  czyha roz­
czarowanie... Kiedy kończy się zabawa — spa­
dają maski i w idzi się starców, co kłamali 
młodość, smutnych, co udawali wesołych, 
brzydkie kobiety, które przez kilka godzin żyły 
złudzeniem piękna... Aktorzy schodzą ze sceny 
i  przjrwdziowają zwykłe codzienne ubranie. 
Istnieje stara nowela włoska, opowiadająca o 
mężczyźnie, do którego kochanka jego przy­
chodziła zawsze w masce... Kochali się pło­
mienną miłością, pili do szalu z kielicha rozko­
szy... Razu pewnego kobiecie zsunęła się mas­
ka. Kochanek spojrzał jej w  twarz i... odtąd 
nie widzieli się już więcej. Miłość ich umarła!... 
Człowiek chce się ruazic i być łudzonym!... 
____________________________________________  i. flL

hozWiązanie 67 setyi szarad
umieszczonych w Nr. 19 „Gońca 

Krakowskiego
I. DLA F. T. PRENUMERATORÓW „GOŃCA 

KRAKOWSKIEGO":
324. KO-SME-TY-EI.
325. Koks, kuks, kiks, beks.
326. EM-BLE-MAT.

II. DLA W SZrSTKlLjd P. T. CZYTELNIKÓW  
„GOŃCA KRAKOWSKIEGO" (a zatem i Prenu 

mezatorów):
327. TENOR.

Trafnych rozwiązań nadesłali Prenumerato­
rzy 10, a Czytelnicy ari jednego.

Mylnych rozwiązań nad osim no 67.
W YNIK  PUBLICZNEGO LOSOWANIA  

odbytego w niedzielę, dnia 1 lutego 1020, o go­
dzinie 11‘30 w południe, w dużej sali redakcyj­
nej „Gońca Krakowskiego" (ul. Dunajewskie­

go 7, I. piętro).
Nagrody za trafne rozwiązanie szaniul otrzy­

mali:

Od poniedziałku 2 lutego w K I N I E  „ W A N D A “
atrakeya sezonu — wspaniały romans indyjski w 6-ciu cząścuach

0 B L U 3 I E N I C A  M A H A R A D Ż Y

część li.
dalszy ciąg przed rokiem wyświetlane1 części I. c?.

Książę Kuku
rieszącego się nadzwyczajnem p o w o d z e n i e m

Od jutra 2-ga serya e*
vIN O  „O iP i fc K A " ,  Z ie lon a  17„

AD I. i  II.: PRENUMERATORZY:
1. Dwie paczki angielskiego papieru listowe­

go i kopert — p. Golch August z Krakowai, ul. 
Gołębia 13, (wspaniałe wierszowanie rozwiąza­
nie), po raz pierwszy.

2. Wspaniały flakon wenecki na kwiaty — p. 
Kaczkowska Eugenia z Zakopanego, m ila  „K le­
mensów lo.. ', po raz trzeci.

3. Kalendarz na rok 1070 —  p. Femplówna 
Zofia z Zakopanego, po raz pierwszy.

4. Mydło piękności Rożnowskiego — p. Bnzań- 
ska Marya z Jaworzna, szkoła, po raz czwarty.

5. Err-b^tua prenumerata „Gońca Krakow­
skiego" na lu fy 1S.?0 r. —  p. Begdalska Eugonla 
ze 9:mbora, ul. Długosza 7, po raz trzeci.

6. Kalendarz na rek 1920 — p. Zarzycki Ed­
ward ze Lwowa, ul. św. Marka 10, po raz pierw­
szy.

i

Kalendarzyk.
Św. Andrzeja

Wschód słońca 8*11

Zachód słońca 5*37

Długość dnia 9 17 
TEATR IM. JUL. SŁOWACKIEGO,

Środa: „Sędziowie" i „Elektra".
Czwartek: ..HcsmersholrD".
Piątek: „Nina".
Solc ta: „Rosmersholm".
Niedziela pepor.; „hcściuszko nod Racławicami'*. 

Wieczór: „Fcścmszko pod Racławicami1',
TE A IR  „Bk. U A i  itka".

Środa: ..Miss Hcfcbs".
Czwartek: „Tancerka".
Piąiek: ..Twarz . na?ka'*
Scbota popol.: Przedstawienie dla dziecL 

TEATR POWRZEURNk.
Środa; „Krzyżacy".
Czwartek: ..\V gołębniku". Po raz pierwszy.
Piątek: „F.wa".
Sobota popol.; .Krzyżacy *.
Sobota: „Cyrulik sewilski".
Nituziela popci.- ..Krzyżacy'*,

Wieczćr: „Krzyżacy".
OPERETKA W  NOWOŚCIACH.

Środa: .Polska krew".
Czwartek: ..Cnotliwa Zuzanna'1 
Piątek: „Wesoła wdówka".
Sobota: „Rozwódka".
W : n LA b  z W u OjyIU ARTYST. fpl. łw . Ducha').
Śrcda. art. dram, J. Nowacki: ..Poeci dzisiejszego

Krakowa". Część IV.: Smolarski, Waśkowski,
Stwora Krzvżanowska, Zielenkiewicz. Śmiechcw- 
ski. Butrymowiezówna, Czvżewski (godzina rew 
cytacvi).

Czwartek. Ferd. Hoesick: . Trag:komedya miłosna 
pani Bobrowej i Zygm. Krasińskiego", część II, 

KOLLEOIUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH. 
Rynek n!ównv Linia A— B L. 39.

C zw a r te k , red. Emil I-Iaecker: „M ickiewicz jałkó 
polityk i dziennikarz".

u—
Odezwa do pochodzących ze Spiszą 
i Orawy a zamieszkałych na ziemiach 

Rzeczypospolitej.
Obywatele i obywatelki, pochodzący ze Spi­

szą i Orawy a zamieszkali na obszarze Rzeczy­
pospolitej Polskiej, zechcą bezzwłocznie podać 
Głównemu Komitetowi spisko-orawskiemu w  

Nowym Targu Rynek 4, I. p„ swoje imię i na­
zwisko, ilość lal, miejsce obecnego zamieszka^ 
nia wraz z dokładnym adresem, nazwą m iej­
scowości, gdzie się urodzili lub do której są 
przynależni, wreszcie czy i w której miejsco­
wości Spiszą i Orawy mieszkali przed dniem 
1 sierpnia 1014 r. — Wiadomości te są potrzeb­
ne celem ustalenia, komu przysługuje prawo 
głosowania podczas pleb scytu w sprawie Spi­
szą i Orawy. Po ustaleniu przez Komisyę, kto 
ma prawo glosowania uwiadomi Komitet inte­
resowanych o wyniku i o da.lS7.em postępowa­
niu, Każdy kto pragnie przyłączenia ziemi spi­
skiej i orawskiej do Polski, musi spełnić swój 
obowiązek i zgiosic się jako uprawniony do 
głosowania pod wskazanym adresem.

Mm i i?iiia&r imuki
Wobec coraz częściej powtarzających lię
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wojskowej —  niedawno powołana została z Ini- 
cyatyiwy szefa sądu wojskowego, specyalna lot­
na komisya śledcza, złozora z przedstawicieli 
budownictwa, technik;, medycyny itp.

Komisya ta przenosząc się z miejsca na 
miejsce i  hadając stan gospodarcz" działów 
wojskowych ,ujawniła w  tych dniach — jak 
wspominaliśmy —  znaczne nadużycia, których 
dopuszczono &tę przy dostawach w  twierdzy 
modlińskiej.

Energiczne dochodzenie ustaliło, że jeden z 
wyższych urzędników wojskowych w  twierdzy 
modlińskiej p. Bron kowski, do którego atrybu- 
cyi należało, zaopatrywanie załogi wojskowej, 
w najrozmaitsze materyały, powierzał dosta­
wy na bardzo znaczne sumy wyłącznie swemu 
szwagrowi.

Wobec znacznych rozmiarów ujawnionych 
nadużyć, komisya lotna D. O. G. W. Bronikow­
skiego aresztowała, sprawą zaś przekazał sądo­
w i wojskowemu okręgu generalnego warszaw­
skiego.

0 zwrot kradzione) bawełny,
Z  Łodzi piszą, nam:
W  sferach tutejszych przemysłowców dowie­

dziano się o znajdujących się w  Niemczech, w 
Bremie, olbrzymicn stokach bawełny, za cza­
sów okupacyi zrabowanych w Łodzi.

Bawełna ta, zwrot której na zasadzie 238 ort. 
traktatu wersalskiego może być zażądany 
przez Polskę, miam być sprzedam? przez pu­
bliczną licytacyę w Bremie.

W  celu ocalenia dia Polski tych zapasów, 
które zatrudnić mogłyby nasz przemysł w łó­
kienniczy przez czas dłuższy i dostarczyć kra- 
j o wicom tak palce o potrzebnych dziś tkanin ba­
wełnianych, udali się do Niemiec, dwaj wybit­
niejsi przemysłowcy łódzcy.

Panowie ci, przy poparciu władz państwo­
wych polskich, poczynią wszelkie możliwe sta 
rani a, aby wydarta polskiemu przemysłowi ba­
wełna została niemieckim iabusiom odebrana.

Lista zbrodniarzy niemieckich 
obejmie 890 nazwisk.

Wedle doniesienia A S a t R a d a  ambasado­
rów ułoży w  poniedziałek pismo wstępne do 
lis-y osób winnych nadużyć wojennych. Lista 
ta obejmuje 890 nazwisk, z  czego 300 wypada 
pa żądanie Francyi, równa cyfra poprzedniej 
na Belgię, około 100 na W ielką Brytanię, a re­
szta nąi Rumunię, Serbię, Polskę i Włochy. O- 
prócz nazwisk, które już były wymieniono, 
znajduje się na Uście także Hicdenburg, Luden- 
dori, Falkeuhcim, niemiecki nartępca tronu ks. 
Oskar pruski, Bethman HOllweg, Thpitz i ad­
mirał Sonncr. ______________________________

ta i„Salon Sztuki
ui. Szpitalna Ni. 4Qa

(naprzeciw teatru mie skiego).
Sprzedaż i kupno obrazów pierwszorzędnych mi­
strzów, polskich i zagranicznych, po cenach uaeitr^ 
kowanych. Chcąc uprzystępnić najszerszym war» 
stwom nabywanie prawdziwych dzieł sztuk, za­

prowadza dyrekeya również

s s  sp rzeda ł na spłaty. =
leletou Z4u6. 3440

H I S Z P A N K Ę
I N F L U E N Z Ę

KATAR i wszelkiego rodzaju przeziębienie leczy

C ALCIS AL-SPIESS
wypróbowany i zalecany środek przez lekarzy. 

CALCISAL-SPIESS używany być może również dla dzieci 
ponieważ przedstawia tabletki małego wymiaru. 

Przepis znajuuje się przy kaidem pudełku.
Żądać w aptekach i składach aptecznych. 59

Zawiadomienie.
Zawiadamiam Szanowną P. T. Publiczność, iż założyłem 

pierwszorzędną artystyczną Pracownię Szewską i wykonu ę< 
roboty podług najnowszych fasonów po cenach przystę­
pnych. Przyjmuję również specyalne roboty dla a które..

J. Ciesielski, Podgórze
68 ulica Wita Stwosza I. 26 (dawnlaj Wąskay

W yrob ion a  i zdolna

sita biurowa
do pomocy w buchalteryi —  najchętniej 
ukwalifikowana panienka biegła w  korespon- 
dencyi handlowej i pisząca biegle na maszynie, 
znajdzie natychmiast posadę w  większem przed­
siębiorstwie. —  Pisemne o ferty  naieży złożyć 
w  Redakcyi ,G oń ca “ , Dunajewskiego 7, w  g o ­

dzin ach  przedpołudniowych.

(4) Krwnwy n&pad rabunkowy na wekslarza 
Jakóba Gruenfelda na Kaźmierzu —  o czem 
swego caa.:u obszernie pisaliśmy — ana.lazł epi­
log swój wczoraj pczej. kratkami sądu doraź­
nego.

Na Ławie oskorżionych zawad lo na nerie czte­
rech bandytów '* (jgjjc przód wojsuow^n. sądem 
doraźnym odnowią ctyiLi plutonowy Andrzej 
BIc-is i szeregowiec Paweł Gnimichowski.

Rozprawie przewodniczył major Harasymo­
wicz, wotainitami byli kiaipitrn Hoirski, podpor. 
Domagalski, sźewiamt Podgórski i  plutonowy 
Lindner. Oskarżał prokurator major Joszit, bro­
n ili podipor. Warunki i podipor. Muenz.

Oskarżeni młodzi c V r*r>e,” , szczupli i  niepo­
zorni zewn ędrzirie. na pierwszy rzut oka robią 
"•raiżr-^ę niezbyt odstraszające. Dopiero w  cza- 
sn- zeznań, dotyczący ’ ■ zbrodni,

S T Ć '^ L \  ICH NATURA OBJAYTA  
W  GALE.* »»^ŁNL

Żadnej skruchy arii żaJu ni© irultiuą. upozoro­
wać bandyui. Szczególnie
o i i .  inow isK i, r  cyplem  t e g o

SŁOTVA ZNACZENIU,
cyrJ r lurog^nit, zachowyweł się podic-zas roz- 
p_-av t bulnie i  wyzywająco. W iedział bo z iem 
doskonale, że j.ako chłopak, który -Unń- 
czył 20 roku życia, nie zostanie skażamy na 
karę śmierć- śmi~ł cię i dowcipkował, 
nie ó  niego nie nowiną. Mi/al ódisŁadywuć ka­
rę 20-le<tniiego r/ięzieniai na Wiśniczu i zbiegł 
stamtąd, w ięc zupeiwne i  teraz pianatr"? \; my­
śl} przyrzłą ucieczkę.

Meus i  Onimichowski r rz ,rP a li się dt> 
dni. Obaj zgodnie zeznali, że przyszli do Gruan 
feloa w u* - arzystwie -icjoklogo Ta r”  c i yhz?- 
scy tzzej równocześnie dali szereg strzałów, 
kici zabiły Gruenfelda. Pk  . ze
stołu A^alik i Onimichowski. Z tego Gnimichow- 
efci zatrzymał dla siebie 700 komom, resztę nato­
miast oidial Meusowd do podziału miedzy tewa 
rzyszy.

j św iadkowie Woźniczkowa, Okrętowa, które 
i wówczas bvły u Gruenfelda, rszmin’ -.- ,j- ;lo‘ -ne, 
j jaJk i bandyci, nadmieniając, że apasze dał- 
j m inimaiuie 10 strzałów. Zezn-.mia inw/ch ówia- 
' dKów nie przyniosły nic nowaao. jak również i 
} bandytów, odpowiadających przed cywilnym  
I sądem doraźnym lub też znajdujących się w 
i śledztwie nie przyczyniły eią dc odmiennego 

oświetlenia zbrodni.
Po zamknięciu postępowania dowodowego o- 

rae przemówieniach prokuratora i  obrońców, 
trybunał udał się na nr radę, —  poezem prze­
wodnicząc- oówiiadf-eylł, ż© odcrvt«iiniie w ito  ku 
naistąipii dopiero po zatwierdzeńiu go przez ko- 
m en n anta miastai

Zaznaczyć jednak niaileży, że 
NAJWYŻSZY W YM IAR KARY ZASTOSOWA­
NY ZOSTAŁ DO WYROKU NA OBU BANDY­

TÓW.
Równocześnie przed cywilnym sądem doraź­

nym toczyła się rozprawa przeciw’ St'>nl*|iwo- 
wi Traczowi i Władysławowi Dębskiemu o
współifetefi w zbrodni rabunkowego morder­
stwa, oraz o cały szereg napadów rabunkowych, 
dokonanych na ulkach dzielnicy Kaźmierza.

Przewodniczy radca sąd. Szczerba, jako wo-

taraci fungują rr. s. KMmeoki, Czernecki i  TU' 
rcwi-iz; raotokułuje dr. Łapicki — hienią ad1̂- 
Pągowski (i Chrząszcwewiskł (Dębskiego), ol*Uł 
di1. Schnitzcr (Tracza).

Oskaażtnie zarzuca obu obwinionym, że 
BRALI FOŚREDNI UDZIAŁ ŁńylGRD3\VA' 

NIU GRUENFELDA, 
a momentem obciążającym ma być rewelwefi 
który Dębski z Traczem zrabowali wachmi*^' 
rzOwi zaudarmerj-i, Kielanowi, prdęeas libacył 
w  jeunym z domów cór Koryntu. Rewiolwer tan 
miał otrzymać od Dębskiego L a lik  za pośredni­
ctwem towarzysza ich, Józefa Kluski, pocze® 
uzbrojeni w zrabowany browning, udali się 4° 
Gruenfelda.

Rozprawa wczorajsza wydobyła na śwdiaiW 
dzie. uie najwstrętniejsze bandy wielkomiejski® 
Przez salę przesuw i i i  snę rozmaici bandyici, 8“ 
pasze, ich kochanki, oraz prostytutki. Wszyscy 
ond. tok świadikowTe, jaj; i oskarżeni, przed obU 
sądami doraźnymi tworzyli niewątpliwie jedn6 
szajkę i właściwie oni zatem pcwiu.nl znależ^ 
■ię na ławie oskarżonych.

Przed rozpoczęciom postępowiariia dowodowe­
go dr. Kwiatkowski, lekarz nonw, stwierdź^ 
znprłną poczytalność umysłową Dębskiego, kt *̂ 
l y  rzekomo w  stanie nicpoczytelnym usiłować 
odelmać sobie życńe w  więzieniu. Chorobę on je­
dynie symuluie. Obecnie po nieudałem 3 0 x0 ®- 
bójstwie jest bardzo osłsbiony, o chorobliwy® 
wyrazie twarzy, co jeszcze b- n i z ie j nwidaczni® 

«  Jo-uhrico-^M tvr, apasza.
Te(k Dębski, jak i Tracz do zarzucanych i®  

zbrodni nie przyznają się Znają morderców 
Gruenfelda, jednak o zbrodni n.io wiedzieli. Z®* 
weewiani śwdadkowie nic szczególnego nie ze­
znali jedynie 8-letnoa Regina Buchhaiater 

ROZPOZNAŁA TRACZA,
jaL j tera, l.ifiry na kilka minut przód morder* 
otr-eiu stoi ra«?m z towarzyizairi w brririe o* 
wej kamienicy. Zeznania jej jednek rasuwajd 
.̂Tiolo wątpliwości, gdyż wedie niej Tracz by* 

wówczas w  mundurze, podczas gdy on *  
wojsku me służy, a małe Istnieje prawdopod®* 
bieństwo, aby mógł się w  krótkim stosurkowo 
czasie przebrać w  ubranie cywilne. Wadzie®' 
również cywila, utykającego na nogę. Podobno 
ma to być niepochwycomy dotąd L* lik.

Ajemt policyi państwowej W ierzbicki zemaŁ 
że Tracz i Dębski należeli do bandy, obrabow** 
Jscej przechodniów w pobllin III, mostu, ora* 
orni urządzab rapady na odwiedzających domy 
pubMiezne na.i Wisćą. T tak pewnemu jegomo­
ściowi, który nie cnciał wyjaśnić swego nazwi­
ska, zrabował Tracz 15.000 koron, z który cii do­
tąd się utrzymywał. Również on i Dębski 
PCD GROŹBĄ UŻYCTA SZTYLETU W Y R W A Ć

ŻANDARMOWI KIDANOY/I REWOLWER.
Świadek W ierzbicki stwierdzał w  końcu, 

cbatf 09kai'zeni są niebezpiecznym: bandyta®**
Na tern przewodniczący odroczył rozpra^’® 

do dnia dzisiejszego.
* * *

Przed trybunałem przysięgłych, pod przew^ 
dnictwem r. s. W ajdy tor żyła się wczoraj 
prawa pczeoiw Eleonorze Mumaikównej, o zbi®’* 
dffldę kradzieży. Skazaną zesrała na 8 m ie s ić  
więzienia.

□  □  □

Ja k  wiedeńscy kupcy handlują w Krakowie.
Skonfiskowanie 14 pak

(T ) Od pewnego czasu zgłaszali się do tutej­
szej pohcyi kupcy galanteryjni z zażaleniami, 
że agenci firm niemieckich a przedewszyst- 
kiem wiedeńskich przywożą tutaj towary i 
sprzedają go po wygórowanych cenach, — pod­
czas gdy nasi kupcy sami towaru tego z za­
granicy sprowadzać nie mogą, gdyż minister 
stwo handlu i przemysłu w  W a rsow ie  nie chce 
udzielić im pozwoleń przywozu towarów zbyt­
kownych. Towary te, jak jedwabie, kapelusze 
damskie, drogą bieliznę itp. kupcy niemieccy 
względnie wiedeńscy wysyłają do nas całetni

z towarami zbytkownymi.
I masami przez swych agentów, którym zapew®0 

rząd warsizay.. ai udziela zezwoleń przywozu, 
i Na zarzą lżenie biura lichwy przy tut. polituj 

wczoraj zakwestyonowano na tut. dworca ** 
pak, pełnych towarów luksusowych (aonickCr 
damskiej), przywiezionych przez pewnego ** 
genta z Wiednia. W  jednej z pak znalezrY®0 
—  kapelusze damskie. Towary te pozostali*5' 
no na razie w  magazynach kolejowych. Za ^  
gentern, właściciedem tych towarów wisach0 
dochodzen;a.

r ! • 'rrirV1

Handlarka ludzką nędzą.
(T ) Od pewnego czasu przechodnie wr Rynku . małą dziewczynkę tulącą do siebie zni/fnl?*0
ów nym spotykali przy kościele Maryacktm l w łachmany niemowdę. Dziewczynka żebra*"7
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a zdjęci litością dobrzy ludziska rzucali raz 
wraz mate-j dziewczynce korony i dwukoro- 
nówki. Jedna z dobrych pań widząc drżące w 
zimnych w etrze  maleństwo przyniosła bieda­
kom cieple ubranko, by okryć skostniałe z zi­
mna niemowlę Jednak nazajutrz gdy dobra 
pani przechodziła obok kościoła spotkała znów 
żebrzące dz eci, lecz nie zauważyła swego u- 
branka. Podejrzewając w tem chęć wyłudzan a 
datku od litościwych, zaprowadziła dziewczyn­
kę z malcem na policję. Tam okazało się, że 
a  ejaka Magdalena Mażnowacz z zawodu ku­
charka, zamieszkała na Zwierzyńcu, wysyła 
swą, starszą córkę Maryę z wypożyczonej! nie­
mowlęciem, dzieckiem n eślubnem Maryi W ie­
trzyk, w yrobudcy, aby wyglądem maleństwa 
wzbudzać litość i w ten sposób wyłudzać datki. 
Podczas rew lzy  znaleziono przy dz;ewczynce 
ód koren, które uzbierała za pul diua. Owe da­
rowane przez litościwą damę ubranko sprze­
dała dziewczynka na tandecie za Kilka koron. 
Policya zajęła się nieuczciwemu kobietami.

(T) OD PIĄTKU W STRZYM ANY BJJDZ7". .U C H  
KOL£„CWY. Jak się dowiadujemy rucii kalejowy 
zostanie wstrzymany zupełnie od piątku tj. 6 bni. 
ponieważ przez kilka dni chodzić będą tylko pocią­
gi w o skowe i aprowi.zacyjne.

(T ) SPADEK CEN ZLÓŻA. Jak się dowiadujemy 
z powodu wsu-zymania w ostatnim miesiącu ruchu 
pociągów, ceny zboża w Kongresówce spadły o 200 
marek na 100 klg. Przyczają tego była niemożność 
wysyłania ZLOża w celach spekulacyjnych.

(T ) UROCZYSTOŚĆ POLSKIEGO MOLtZA. Komi­
tet obchodowy przy łączen ia  ziem polsiucn na poł 
nocy i zachoozie komunikuje nam, źe przygotowa­
no już wianki, które będą rzucane na fale Wisły 
podczas uroczystości które odbędą się 8 bm. W  ob* 
chodzie, który odbędzie się w dziedzińcu arkadowym  
na Zamku Wawelskim i nad Wisłą, weźmie także 
udział Pada powiatowa krakowska 1 włościaństwo 
okoliczne. Po uroczystem nabożeństwie w katedrze 
wawelskiej odbędzie się zgromadzenie narodowe 
w zamkowym dziedzińcu arkadowym podczas któ­
rego przemawiać będzie pTezes Akademii Umiejęt­
ności prof. Kazimierz Morawski.

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj poraź 
órmy po wznowieniu „Sędziowie" i „Elektra". Zna­
komity nasz gość P. Wysocka, grać bodzie dzisiaj 
po raz ostatni w ohu tych sztukai' 'Powtórzenie 
„Rosmersholinu" we czwartek 5/11. i w sobotę 7/II. 
oNigah L. Kainpfa, po raz 18-tv w piątek z p. Ziolin* 
ską, Na n.cdzielę popołudniu i wieczór wyznaczono 
dwa przedstawienia „Kościuszki pod Racławicami" 
Anczyca, ze względu na uroczystość z powodu od­
zyskania ziem polskich. Przygotowania do „Lilii 
W enedy", postępują w spiesznym tempie. Układ sce­
niczny, w którym grany będzie poemat Słowacki ?go 
ściąga 20 kilka zmian orjginalu w 12 obrazów. Pier­
wsze przedstawienie wypadnie w drugiej polowało 
lutego.

Z -E a TRU „BAGATELA". „Miss Hobbs" Jerom?, 
Jerome‘a w j pełni jeszcze tylko dwa najbliższe wie­
czory w „Bagateli" (tzn. dzisiejszy i czwartkowy) 
poezjm ustąpi miejsca niezwykle silnej i oryginal­
nej kemedyi Luigi Chiarelli‘ego pt. „Twarz i ma­
ska". Interesująca ta sztuka po sukcesach ogrom­
nych na wszystkich niemal scenach stołecznych, po 
entuzyastYcznem przyjęciu w Warszawie na scenie 
teatru polskiego, porwie bezwątpienia i publiczność 
krakowską zadziwiając przedewszystkiem oryginał, 
nością tematu i Swietncm jogo przeprowadzeniem. 
Premiera „Twarzy i maski" odbędzie się w piątek 
6 bm. „Twarz i ir.iska" na scenie „BagaSeli" otrzy­
ma pierwszorzędną wystawę i przedziwnie zestro­
jony zespól wykonawczy, który pod kierunkiem p. 
Noskowskiego od szeregu już tygodni pracuje nad 
ujęciem całości i w ycyzelowaniem każdego szcze­
gółu.

PRJ EDSTAW IENIE  DLA  DZIECI I MŁODZIEŻY
odbędzie się w „Bagateli" w najbliższą sobotę 7 bm. 
o gt cl z. 4 popołudniu. Szczegóły w afiszach. Ceny 
miejsc odpowiednio zniżon°.

Z TEATRU POWSZŁuaiJEGO. Dziś stale wypeł­
niająca salę podniosła sztuka „Krzyżacy", jutro 
bardzo interesująca premiera cieplej, jasnej korne, 
dyi N ikorowicza „W gołębniku", prowadzonej przez 
reż. Kucharskiego „W  gołębniku" granę będzie dwu­
krotnie w tym tygodniu, mianowicie jutro i pojutrze.

HELENA  M1ŁOWSKA, najznakomitaza prima- 
donna operetkowa w Polsce rozpoczyna swe gościn­
ne występy na scenie Teatru Nowości od 9 lutego. 
Występy Miłowskiej są stalą atraKcyą, a zwłaszcza 
dia Krakowa, który na równi ze Lwowem uważa p. 
Milewską za swą obywatelkę. Pozyskanie znakomi­
tej primadonny dla Krakowa przez dyrekcyę Nowo, 
śoi wywołało wśród muzykalnych Krakowian szcze­
ry entuzyazm. Gościnę swą rozpocznie p. Milowska 
p lutego w „W esołej wdówce" w roli tytułowej, któ­
rą zalicza d“ jednej z najlepszych kreacyi.

Z TEATRU NOWOŚCI. Dziś we środę wchodzi 
ba, repertuar „Polska krew" operetka O. Nedbala. 
Jutro we czwartek wznowienie „Cnotliwej Zuzanny". 
0(1 dwóch tygodni znajduje się w próbach operetka 
Jakobiego „Targ na dziiewczęta".

(m-m). E R A Z -W S K IE  WESELE, które 2 lutego 
'Wieczorem przy dźwiękach skocznych krakowiaituw, 
* dziarską piosenką na. ustach wpadło do sal Kasy­
na wojskowego — stworzyło obraz swojski. barwny, 
ębaiecznie kolorowy" i  napełniało te sale gwarem, 
byciem, wesołością... Dwom drużynom krakowskim, 
(jedna złożona z włościan bronowickich, druga z m- 
teligencyi) sekundowała w podtrzymaniu miłego na- 
‘tnoiu i wesołej zabawy licznie zebrana publiczność. 
Obrzęd weselny, w którym rolę państwa młodych 
objęli panr a generalówna Zielińska i porucznik 
®tan/Lsław Tor,do? starościny p. generałowa Stile- 
*t>wa i starosty p. Wojciech Bryla, wójt z Bronowie, 
odbył się z całą tradycyonalną wspaniałością. Z

„Krakowskiem weselom" połączono przyjęcie gośp' 
plebiscytowych z Orawy i Spiszą, ze Śląska Cie­
szyńskiego i  ze Śiąska Górnego. Górale • urawsku- 
spiscy odtańczyli swoje tańce ludowe. Ochocza Za« 
bawa przeciągnęła się do późnej godziny, zostawia­
jąc u uczestników jak najmilsze wspomnienie.

FU TURYSTYCZNA REDUTA. Zapowiedź wy­
stępu słynnego skrzypka futurystycznego Tretera 
zrobiła swoje. Zaproszeń zabrakło — jednak nowo 
w druku. Tancerze Kuta i W ,lk pracują intenzy- 
wnie nad tańcem dzikich. Cały szereg futurystycz, 
nych niespodzianek. Orkiestra i chór. obrazy i rzeź­
by futurystyczne. Zaproszenia w dalszym ciągu wy­
daje kapelmistrz Górzyński w restauracyi „Polonia" 
między godziną 8— 10 wieczorem.

(T) SEKRETNA SPRAW A. Na telegraficzno polo, 
cenie władz lwowskich aresztowano tutaj wczoraj
S. P. tecnnika dentystycznego, któremu podczas a- 
resztownnia skonfiskowano 200.000 koron w książecz­
kach kasy oszczędności i papierach wartościowych. 
Przyczyna aresztowania dyskretne srrawy fami­
lijne.

(T) KIESZONKOWCY POE KLUCZEM. Aresztowa­
no vczorai 27jletniego Rudolfa Czecha złodzieja 
„tandeto jo’ . który na targu tandetnym skradł pe- 
wnenr gościowi większą gotówkę. Aresztowano 
również 15 letniego YVi;olda Wójcika .który skradł 
w tramwaju ks. Boratyńskiemu plant kościoła war- 
tośpi 1G.00Ó kwfon.

(T ' PRZYCHW YCENIE PASKARSKIE O W OZU  
Z IŁĄKĄ. Wczoraj policya przychwyciła na ulicy 
Grodzkiej wóz z 300 klg. mąki białej. Woź tęr nu 
widek policyi zbiegł, zostawiając mąkę ■ rękach 
pclicyi. W  celu wykrycia właściciela zarządzono 
śledztwo.

(T ) W ŁAM ANIE  DO M IESZKANIA I KRA >*.IEŻ 
10.000 K. Do mieszkania p. Wróblewskiego dostali 
się złodzieje i skradli z zamkniętego biurka (wyry­
wając szufladę) 10.000 koron w  banknotach. Pnii, 
cya jest na tropie włamywaczy.

(T ) ARESZTOW ANIE CUKIERNIKA Z Iw u i ) j  
FUTRA. Wielu ludzi często zmienia zawody aby 
wreszcie uledz swemu przeznaczeniu. Podobnie u- 
czynił Ludwik iinatkiewicz z zawodu cukiernik, 
który chciał koniecznie zostać kuśnie- .m. W  tym 
celu wybrał się w podróż pociągiem r Dochni do 
Podłęża i skradł w „kupę" p. Reichzeigo'ń ranne 
futro wartości 5.000 K. P. R. jednak jak to mówią 
nie w ciemię bity, przeczuwał że cukiernik zephc>ł 
odwiedzić Kraków, mteż czatował na niego na pe 
ronię tut. dworca. Wreszcie p. Iinatkiewicz zajechał 
przed peron, i zaledwio wysiadł z wagonu, ręka 
sprawiedliwości ujoła go za kołnierz.

(T ) TAJEMNICZY ZGON. W  ubiegły poniedziałek 
o 5 wieczorem zawiadomiono tut. policyę, ie przy 
ulicy Karmelickiej 1. 60 z mieszkania p. SI anisława 
Syca wydobywa sj< niepi zyjemnawoń. Komisarz 
poiicyi p. Wolaniecki polecił wyważyć -drzwi (gdyż 
klucz Ikwił w zamku od wewnątrz) ai gdy obecni 
we-szii do mieszkania ogarnęła ich straszna atmo­
sfera. Obok łóżka leżały zwłoki śp. Stanisława Syca 
wyrobnika 1. 60 w stenie całkowitego rozkładu. W e­
zwany lekarz miejski dr Gulski stwierdził śmierć, 
która nastąpiła przed kilku dniami i prawdopodo* 
bnic- Syc zmarł na udar serca. Przypuszczenio to 
tembardziej jest uzasadniono, to zmarły często 

, skarżył się na chorobę serca.
(T) W YKRYCIE  ZŁODZIEI W  PARKU JOR- 

DANA. W  llpcu z. r. skradziono w  parku Jordana 
przyrządy do gry w piłkę nożną wartości 4500 K. 
W  tych dniach policya znalazia je u niejakiej Bar­
bary Wesołowskiej. Podczas śledztwa wykryto, że 
przyrządy te skradł Adam Kaspwkiewicz i w  celu 
sprzedaży oddał je Wesołowskiej. Kasperkiewicza 
aresztowano.

(T) ZŁODZIEJ TEATRALNY NA WOLNOŚCI. Jak
się dowiadujemy Kowalski, złodziej głuchoniemy, 
który dokonał licznych kradzieży w teatrze miej­
skim i którego przychwycono lam, kilka oni temu, 
na gorącym uczynku, a który również (trzeba t,o do, 
dać) swego czasu zamordował kupca przy ul. To­
masza, został niewiadomo w jakim celu wy iszczo- 
nyna wolność. Spaceruje on po ulicach Krakowa 
„patrząc jak lew. kogoby pożreć"^.

W ADOW ICKI KOMITET „DRZEWKA D LA  ŻOŁ­
NIERZA W  POLU" składa gorące podziękowanie 
Zarządowi kina Wyszgląd za łaskawe odstąpienie 
calcgo dochodu z dwudniowych przedstawień na 
rzecz komitetu. Zaznaczyć należy, że okoliczne oby­
watelstwo pominęło milczeniem apel komitetu o 
wsparcie tegoź. Za komitet: Dr Lasiota. porlk 

POCIĄG PADEREWSKIEGO. Zmobilizowany zo­
stał pociąg pancerny i miea.a Ig. Paderewskiego, 
dla uznania jego niepospolitych zasług. P. Paderew­
ski ofiarował dla pociągu artystycznie wykonany 
ryngraf i kwotę pieniężną na upominki dla żołnie­
rzy. P. Paderewska wyekwipowała wagon sanitarny 
pociągu._______________________________

Zaiew„izmów"WDaiaows2ejliiefaiU[2i!.ttao[usKłei
Kraków, 3 lutego, 

(m-m) Piotr M ili o, feljetoinjista „ErcoLarora", 
zrobił zestawienie wszystkich „izm ów", które 
zuialazł w „Ilistoire tointamporaiine des lettres 
francaiis 1885—1914“ . Otóż w  tych latach Literar 
tura fm/ncusika zmiaiia następujące kierunki i  
szkoły literackie: magma fucjzm, mrigizm, pomar­
li izm, ipiainoEcyzm, kcieryzm, naturalizm, regio- 
iraJtzm, syntatyzm, somptuaryzm, humanizm, 
neo-mallarmizm, empuLsyaniizm, unamiimiizm, 
futuryzm, prymitywizm, subjekiywizm., siaice- 
rj zm, spirytuaili-zni, floraiizm, siimultrmeiizm, 
i-mperyalizm, dyinumuizm, effreneizm, bor izm, 
druidyzm, plury-zm, patwartyzm, totalizm, pro- 
letaryz-m, i  'totprezanten eaizim, subsekairuyzm, wi- 
wiamtyzm, seren.uzm....

—  Dosyć! dosyć! —  w o ła  P iotr Mill-e — już 
m  w  głow ie się mąci od tych „izm ów". Gdzie

'd rak  u licha podział się jeszcze jeder: indy- 
rMuauzm... Żaden z mi ody cli literatów nie 
yłosi swej pnzyimueżm-ościi do indywidualistów... 
1 może omii mają racyę, ci młodzi pisarze... Gdy­
by powiedzieli poprosiu: „Ja to jeste m— ja  i 
robię" —  ntktby się nimi nie zai-i teresował... 
Szukają wię>c szymnie. brzmiącej firmy, która- 
by samą osobliwością nazwy pazykuwała u war 
gę tych, co zwą się publicz"-ością czytającą...

lie kosztuje prawua?
Kraków, 3 lutego.

(m-m) Paryski „Excelsiior‘‘ podaj o następują­
cą anegdotkę o słynnym angielskim pisarzu, 
K ud yardzi e Kiplingu:

W  czasie swego pobrtu w Kanadzie Kipling 
był tak. niezadowolony z pewnego hotelu, iż w  
cbwiińi odjazdu zawołał gospo larza i  oświadczy? 
mu:

Chciałem oświadczyć, żo hotel pański 
j&rt najwstrętniejszą budą pod słońcem. Niema 
gorszego hotelu r.ia św-iecie. N igdy w żjrciu i te 
miesakalem w- hotelu tak niewygodnym, tatr 
źle urząidizonym., tak niemożl.iu-ym .pod każdym 
względem...

Gospodarz oburzony opuścił pokój. Kipling 
zażądał rrchuintku, gdzie znalazł następującą 
pozr,ryę:

„Za niiegraeazne słowa — 3 dolary".

Królowa sportu.
(m-m) Republikańska Francya dotknięta jest 

obecnie jakimś sui generis szałem rojalistycz- 
nym. W  przeróżnych dziedzinach działalności 
ludzkiej ogłasiza się elekcyę kaóla lub królowej. 
Obrano króla humorystów, w- najbliższym cza­
sie ma być proklamowaną królowa piękności, 
ai „Ekscelaior" donosi, że zapowiedziany jest) 
wybór królowej sportu. Godność tę ma osiągnąć 
sportsmenka, która w osobie swej połączy siłę 
i zręczność sportowca z wdziękiem Kobiecym. 
Niech się nie obawiają republikańsko usposo* 
bione obywatelki —  pisze „Ekscelsior" —  kró- 
l(w e  wybrana przez głosowanie ludowe to tak 
jakby prezydentika! Ostrzeżenie chyba zbytecz­
ne!... któraiż kobieta^ choćby przekonań najbar­
dziej radykainosrepublikańskich odrzuci tyxul 
królowej?!...

Krynolina —  utałni j i  T l
(m-m) Znany magazyn mód firm a Lauvim w: 

Parvżu oboifcśrtł światu nowy przewrót, a ra­
czej nawrót w  dziedzinie mody: krynolina ma 
enowra rozpocząć swój pochód tryumfalny i jua 
nawet rozpoczęła. Krynoliny -widuje się na be­
lach 1 n a j wy kwitnie j szych przyjęciach jako 
„grandę toilette". Krynoliny, wchodzące obec­
nie w modę są utrzymane w stylu Biedenna* 
yerowskdm. Jako materyańi na nie używa się 
najczęściej czarnej tafty i  koronek „Chantilly".

Do wjiiaiona pokój uiDloipy,
z opałem i elektryką, oraz całem utrzymaniem. 
Wiadomość do Aam inistraryi „G oń ca" pod 

„Centralne ogrzew anie".

Czy chcenie powiększyć 
naszą Ojczyznę?

Zdobyć dla niej d rogę do m orza?
Czy chcecie w yrw ać z pod jarzma Krzyżaków  

i przyłączyć do Polski piękny kraj mazurski, 
mierzący 11.000 km.2, wraz z jego  pół milionem 
polskiego ludu, z 18 miastami, 1800 wioskami 
i z 3300 rybnycn je z io r?

Złóżcie więc na ten cel w administracyi 
naszego pisma, lub prześlijcie do

M izu isk iego  Komitetu Plebiscytowego
w Warszawie (ul. Czackiego L. 25)

c h o ć b y  1  m a r k ę .
Spełnijcie W asz obowiązek wobec Ojczyzny

Potrzeba kobiet
do roznoszenia gazet.
W iadomość: Adm. „Gońca14, Karmelicka ! f .

Pamigtajcie o żjfuierzu e c iSA im !!!
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1 1 9  M i  za i i  p o n iia  sin z tó s z tiii  p M
Moskwa (PAT). Z Lyonu donoszą, że franci* I dę w  wysokości 100.000 franków za wynalezie- 

ska akademia umiejętności przeznaczyła n&gro- | nie sposobu wymiany znaków z planet mJ. 
■■■i n iii ■■mm ■iMiiMiriwiMiiiirWTn usmrrTiiinrMrw~rrr~~~~~~~~~~'~~*~~*~,1~ ~ ~ ‘~~~‘‘~ ~ ~ ,~**l* ~ * l~ "*

Rumuński następca tronu socyal. demokratą
Sztokholm (tal. wł.). „Stokholmrr Tagbladct" j no-demokratyczny. Jeździł on po kraju i agi- 

doLosii z Bukaresztu, że były rumuński następ- . towal przeciwko rzędowi, atakując bardzo ecer- 
ca tro<„u, k lory wyrzekł się siwych praw z po- J gtcznie monarchię. Mimo to paal przy wybo- 
wodu ożenienia się z mieszczanką, kandydował 1 rach.
przy oslaitiińch wyborach jako kandydat socyal- i ____________________________________ ________

Pokój z Rosy9 czy wolne?
Warszawa. (Teł. M.) Dowiaduję s.:ę, żc klub 

poselski P. P- S- zamierza wnieść na dzisiej- 
szem posiedzeniu plenarncm wniosek nagły, 
iom agający sdę zawarcia pokoju. Decyzya osta­
teczna o postaw i en*.u tego wniosku na plenar- 
nern posiedzeniu 'Lzaieżniona jest od wyniku , 
iyskusyi sejmowej komisyi do spraw zagrani­
cznych, zwołanej na dzaś przed poł.

Warszawa. (Teł. M.) Rada nacz. P. P. S. po­
wzięła następującą uchwalę w sprawie noty 
pokojowej Rosyi sowieckiej z 29 styiziua b. r.: 
Rada nacz. P. P. S. wyraża w swej uchwale 
pizękonanie, że nota pokojowa sowietów stano­
wi dostateczną podstaiwę do wszczęcia rokowań 
E Rosyą sow. i dlatego Rada nacz. żąda slano- 
wczo natychmiastowego wszczęcia tych roko­
wań. Poikój Polski, z Rosy, musi opierać się na 
uznaniu nicpodlegoiści państwa polskiego i  
państw powstałych na gruzach caratu. Na Łcry- 
tory ach spornych ludność ma być powołaną do 
wyrażenia svc j w o1 i co do przynależności pań­
stwowej. Picrwszcm następstwem nawiązania 
rokowań dowinno być zainieyowanie stosunków 
handlowych Polski z Rosyą. Pertraktacye po­
kojowe muszą się odbywać pod kontrolą pu­
bliczną.

Bolszewicy chcąz Polską żyć w zco izie.
Wiedeń (PA T ). Biuro konosp. donosi z Mo­

skwy: Zagraniczne depesze iskrowe rozszerzają 
(wiadomość, że Rosy a sowiecka planuje zdoby­
cie Polski a± do Warszawy. Wiadomość ta jest 
w e wszystkich punktach nieprawdziwa. Rząd 
wowieclu oświadczył ura.zyście dnia 22 g-rudnia 
i  ponownie dnia 28 stycznia, że pragnie żyć w 
spokoju ze wszystkimi narodami, aby poświę­
cić swe siły pracy pokojowej. Co się tyczy w 
szczególności Polski, stoi Rosya sowiecka nie­
zmiennie na sianowiskn samookreT nla. Ro- 
syna sowiecka jetsrt przekonaną, że wszystkie kwe- 
stye sporne będą mogły i powinny być pokojo­
wo załatwione w drodze przyjaznych rokowań.
Propozycya pokojowa Bolszewii tylko 

balonem próbnym.
Warszawa. (Tel. M.) Prasa warszawska oma­

wiając sowiecką deklaracyę pokojową wyraża 
przekonanie, że n‘e sprawi ona w polskiej opi­
nia głębszego wrażenia. Stanie się to ime dlate­
go, iżbyśmy nie chcieli pokoju. Pokój atoli 
m a i  być pomyślany szczerze, skonstruowany 
wedle żywotnych interesów naszych i ubezpie­
czony gwaraocyami rzeczywistej trwałości. 
Nota sowietów ignoruje fakt, że Polska pozo­
staje w przymierza z mocarstwami zachodnie-

rządów instrnkcye niezmiernie ważne dla roz­
woju wypadków na froncie wschodnim. Łącz­
nie z tern opowiadają, że entonfa zamierza o- 
yłosić desinterersement w  wojnie między Polską 
a Rosyą sowiecką.

Premier angielski za zawarciem 
pokoju z Boiszewią?

Londyn (Tel wli.). Warszawski korespon­
dent ,,.Morningpost“ podaje że poseł polski w 
Londynie miał donieść swemu rządowi, jakoby 
ententa odfflówUa poparcia armii polskiej w 
(walce przeciwko boIszew»zm®wi. Angielski 
prezydent ministrów dar do zrozumienia, że 
nie będzie się sprzeciwiał pokojowi między , 
Polską a Rosyą sowiecką. Doniesienie to — i

mi i bez porozumienia się z niemi nie zechce 
pertraktować z rządem sowietów, nieuznanym 
przez Polskę, ani przez fe mocarstwa. Dlatego 
toż propozycye sowietów wywierają wrażenia 
surogatu, które mają dopiero uzyskać potwier­
dzone centralnego komitetu sowietów. Nie ule­
ga wątpliwości, że na takiej podstawie nie mo­
żna zbudować rzeczywisteg: trr-ktntu pokojo­
wego — wobec czego ostatni ż i j f ;  sowietów 
trzeba uważać za balon próbny.

W polityce mnwim Polska k im a i  sio 
Będzie inieresem w i a m

Wiedeń (PAT). Wobec niedokładności w-czo- 
raj,szej depeszy c wywiiadzde przedstawiciela 
Polskiej Agencyi Telegraficznej w W iedniu z 
min. Patkiem, komunikujemy autentyczmy 
tekst końouw ego ustępu owego wywiadu. Mini­
ster Patek .ma zapytanie, jak się ukształtuje po­
lityka między narodowa w na j bliższej przyszło­
ścią oświadczył, że Polska pragnie pójść po Liirńii 
jak najsilniejszej argamizacyi wewnętrznej. 
W  ciągu pierwszego roku już w  tym względzie 
*robifca wiele i oibecnie pracę siwą prowadzić bę­
dzie dalej. Co do polityki zezwnętrznej, usiali 
Polska swój kierunek zgodnie z wUsnym inte­
resem, oriz w  porozumieniu z mocarstwami 
sprzymierzoncml i narodami sąsiednimi. Pol­
ska może spoglądać z otuchą w prz., ISpFosfc. - 

i Skonsolidowana wrewnęnrznie, spełni ona rolę, 
‘ którą jej przeznaczyła hiistoryia.

Expose Patka będne odpowiedzią 
na propozycye Bolszewii.

Warszawa (tel. M.). W  tutejszych kołach rzą­
dowych propozycya sowietów nie przeszła bez 
echa. Należy przypuszczać, ze odpowiedź rządu 
polskiego na tą notą nastąpi niedługin cza­
sie. Stanie się to pud formą enuncyacyi parla­
mentarnej ministra Patka i rządowego komu­
nikatu prasowego. Czy rząd polski zdecyduje 
sdę na wszczęcie bezpośredniej dysk osy i z radą 
komisarzy ludowych, jest na razie niewyjaśnio­
ne jeszcze. W każdym razie rząd warszawski 
r ie  poweźmie żadnego postanowienia bez poro- 
zunaienia się ze sprzymierzeńcami zachodnimi, 
a  także z sąsiedniemi państwami bałtyck im i, 
oraz z Rumunią.

Stanowisko Patka zachwiane.
Warszawa (tel. M.). Wskutek ostatindch wla-

Idomoścd, utrzymanych z Paryża, uważają tu w 
kołach sejmowych stanowisko p. Patka za za­
chwiane.

ne tą wszelkie wysiłki, żeby skiouić Polaków 
do wstizymau'.a kroków nieprzyjacielskich.

Warszawa (tel. M.). „Robotmk" donosi, że 
rząd angielska oświadczył, iż pozostawia Polsce 
swobodę dalszej wojny — pomocy jednak w tym 
kierunku ok zać mp może. Wbrew tej imforma- 
cyi utrzymują „Now iny Codzienne*’, że równo­
cześnie ze zgłoszeniem propozycyi pokojowych 
przez Rosyę sowiecką, rząd angielski złożył u 
naczelnika państwa oświadczenie, iż będzie w 
dalszym ciągu popierał jego zamiary w sprawie 
kampanii wojennej.

nie 2 wedle czasu moskiewskiego. Rosya uzna­
je pełną niezawisłość Estonii, płaci Estonii 15 
milionów rubli w złocie i udziela joj komceisyi 
na linię kolejową Rewel—Moskwa.

Powrót zaManiiMw uutóKicn z Rosyi.
Warszawa (PA T ) Wczoraj przybyła trzecia 

grupa zakładników polskich z Rosyi, w ogólnej 
li>:ZDiie 92 osób. Bolsze *icy lym juzem suwia- 
11 przy wydawania zakładników nadzwyczajne 
trudności, stawiając, wbrew układ awi, niopize- 
widziane żądania natychmiastowego dostar- 

t czenia wzamian za wypuszczonych Polaków 
i odpowiedniej liczby jenetn- r ciszewickich. 

Dzięki niezwykłej energii komendanta pociągu 
sanitarnego majora Kasprowicza, udało się je* 
dnak uwoln ii 92 osoby. Jednrk 151 naszych 
zakładników wycofali bolszewicy do Moskwy. 
Między cofniętymi jest toż syn generała Le­
śniewskiego. Niewola ich nie bedzie już długą, 
albowiem pociąg sanitarny mający ich zabrać, 
niebawem jedzie do Moskwy.

S u n ie  na ś i m  strażnika kniejoweso.
Warszawa (tel. M.). Przed warszawskim są­

dem wojskowym sita.nęło wczoraj 7 szeregow­
ców straży kolejowej, oskarżonych o kradzież. 
tMd wyaał wyrok, skazujący jednego z nich] 
W ładysława Szkol i n o wis ki e go, na kia-rę śmierci, 
pozostałych zaś uwolnił.

Pociąg koalicyjny Wiedeń-Warszawa 
przestanie kursować.

Lw ó„ (tel. wł.). Jak się dowiaduje w ie­
deński korespondieir.it „Gazety Wieczornej11, od 
dziś, t. j. od środy wstrzymany będz,e ruch po- 
cńągu ko.Jicyjnego z Wiednia do Warszawy. 
W  jego miejsce będzie kursował pociąg luksu­
sowy, będą mim jednak mogli podróżować tylko 
ci pasażerowie, którzy zakupią miejsce w  wa­
gon i e sypiialnym.

Zniesienie kompanii bolszewickiej 
na troncie polskim.

Warszawa (PAT). Komunikat sztabu general­
nego wojsk polskich z dnia 3 b. m.:

c ront litcwsko-białoruski: Wojska łotewskie 
z g- apy ge-rk Rydza-Śmig.ego zajęty Rejkl i Bry  
gl. Na odcinku poleskim nasz oddział wywia­
dowczy zniósł kompanię narciarską bol­
szewicką, biorąc do niewoli 1 oficera i 32 szere­
gowców. Poiza tern na całym froncie utarczki 
patroli wywiadowczych, w których wzięliśmy 
kilku jeńców. Front wołyński: Oddziały naszo 
w walaach wypadowych zdobyły dwa » i 8 
jaszczyków i kar»bln masz.n-owy.

Wilson kanuyaatem do pokojowej 
nagrody Nobla.

Sztokholm (B. K.). Międzyparlamentarna gru­
pa parlamentu szwedzkiego postanowiła zapro­
ponować komitetowi Nobla w norweskim stor- 
thingu prezydenta W ilsona i generalnego se­
kretarza międzyparlamentarnej Unii, Langego, 
jako kandydatów do nagrody pokojowej za rok 
1919 i 1920.

M i  wznawia flynsye nad M a t m .
Waszyngton (B. K.). Wczoraj zostało poistano- 

wione wznowienia dyskusyi nad traktatem po- 
kojowym. Przywódcy republikańscy i demokra- 
tyczri porozumieli się w sprawie dyskusyi na<d 
trakiiatem pokojowym w plenum senatu.

Sini! „'63101311)" m ń  03 M y i .
Paryż (PAT ). Były komendant wojsk czecho­

słowackich na Syberyi, gec.erał Gajda, oświad­
czył po siwo jem przybyciu do Paryża, że dnia 
1 sty czaiia Kot czak został zaaresztowany przez 
rewolucjonistów z odym  swoim rządem. An­
glicy, Amerykanie i Japończycy zażądali wobec 
tego od Czechów, aby ci zaatakowali rosyjskich 
rewolucjonistów, celem uwolnienia Kol,czaka. 
Wojska czeskie t-dmówiły tema żądaniu, aby 
i ie zwiększać już ponicsianych strat.________

Wticny m m  9i a i  am siyi n piilam^L
Rzym (PAT ). Rada ministrów przyjęła wczo­

raj projekt ustawy, przekazującej na parlament 
prawo amnestyi, dotychczas przysługujące kró* 
łowi.

i dzienniki francuskie drożeją
Paryż (Ha\as). „ L ‘ouevre“  puda.je, że cen**

wkiotcę jJodf-A *̂

W
Wiedeń

i i  iiż
(PAT ). Wedle lmlci. der^kiego biura ) 

prasowego z Moskwy: Po,kój między Rosyą a , dzienników francuskich będzie 
Estonią został podpisany unia 2 lutego o godzi- j  ejonai do 20 ccntlmów.

W  wojnie polsko-rosyjskiej koalicya jest neutralną?
Warszawa (tel. M.). W7 wafszawolłrfbh kołach i jak pisze ko-respomdent —  wywołało silne wia- 

jK>litycznych krążą uporczywe pogłoski, które : żenlc w Warszawie. Dzienni,ki polsk c uprawwi- 
pcda.ię jednak z w szelki,cm zat^rzeżentem* a  j  ją gwałtowną kampanią przeciwko angielskie- 
stwierdzające, że już po powrocie ministra Pa- mu prezydentowi ministrów. Korespondent 
tka z Pury-ża przedstawiciele dyplomatyczni „Morninyposl" dowiaduje s,ą daicj, z,e czynio- 
intenty w Warszawie otrzymać mieli od swych
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Koalicya wymusi wydanie Wilhelma.
Kopenhaga. (Tel. u l.) „Morning Post“ do- i 

"'Ładuje się, że entenia jest zdecydowana, wy- ! 
m usie na liolandyi wydanie W ilhelma, a to a l­
bo przez oku pacy ę, albo przez blokadę, albo na­
wet przez wojnę.

Koalicya złamie opór Niemiec 
w sprawie wydania winnych.

Wiedeń (PAT ). „Wieimer Allg. Zeitung" donosi 
t Genewy wedle Agencyi Iluvasa, że nota do 
Niemiec w sprawie wydania winowajców prze­
widuje trzydniowy termin wydania winnych w 
ręce koalicyjnego trybunału. Oczekuję silnego 
bpom ze strony rzędu niemieckiego, który jed­
nak będzie złamany przez nowę notę, iędajęcę 
Wydania dalszych okrętów wojennych, oraz 
przez zarządzenia w  spnaiwie zaopatrzenia w  
węgiel.
Koalicya nie dopuści do pogwałcenia 

niemieckich przyrzeczeń.
(PA T ). W  poniedziałek rano odbywała

się konforemcya ambasadorów w  ministerstwie . 
spraw zagranicznych, pod pi-zowodnictwem Mil- . 
lensmda. Szef rzędu zakomunikował, że Niemcy { 
dostarczają bardzo matę ilość węgła w stosun­
ku do tej, jaką się zobowiązali dostarczać. Od- \ 
powiednią notę przesłano w niedzielę delega- ’ 
tom państw koalicyjnych Miller and oświad­
czył, że nie można tolerować pogwałcenia przy­
rzeczeń, które mają tak w ielkie znaczenie dla f 
życia ekonomicznego Fraucyi i  które tworzą 1 
podstawę odszkodowania.

Manifestacya monarchistyczna 
w niemieckiej armii „republikańskiej".

Berlin (B. IG). F !mo zakazu niektóre oddzia­
ły wojsk święciły urodziny byłego cesarza uro­
czyście. Minister obrony krajowej kazał zbadać 
■prawdziwość tych doniesień. Odpowiedizialni 
komendanci, którzy miadużyli swego stanowi­
ska do demonstroryi monarchistycanyoh, będą 
usunięci z  obrony krajowej.

pilsk iej i dra Micbaleka ze stroaiy rizeakiej. — 
Prefekci będę organami wykorawczym i komi- 
syi, a wszystkie władze krajowe i powiatowe 
będą im  podległe. Komisya zaistamawiała sdę 
nad urządzeniem sądownictwa, poczt l telegra­
fów, or z mad ujednostajnieniem taryf i  opłat. 
Wezwała ona odnośnych ekspertów ma konfe- 
rencyę na dzień dzisiejszy. W' uzupełnieniu po­
danych wczoraj wiadomości należy dodać, że 
rewizya na Unii domarkacyjnej będzie zniesio­
na dopiero dnia 8 intego, t. j. po przeniesieniu 
linii cłowych na: granicę kraju, t. j. nad Ostra- 
w icę i Bialkę.

Anglicy agitują w  Gdańsku przeciw  Polsce?!
*  w * £ Ł c r ‘ S  l Umowa gospodarcza Gdańska z Polską.
Oiiiu cywilnem występują na zebraniach robot- < Lyon (PA T ). Radio francuskie komunikuje, 
ników przeciw Polsce i  zapytują się ich, c/.y Z6 0WŁkuacya Gdańska przez Niemców została 
chcą iyó pod rządom polskim, czy tei angiel- j odroczoną aż do czasu przybycia oddziałów ko-

* alicyjnych. Departament gospodarczy w Gdań­
sku zawarł z  Polską umowę w  sprawie dostar­
czania środków żywności.

Niesłychane kradzieże towarów 
polskich w Gdańsku.

Gdańsk (PA T ). W porcie gdańskim udarzyły 
się niesłychane kradzieże towarów, przeznaczo­
nych dla Polski. Wskutek imterwencyi rządu 
polskiego, wzmocniono nadzór policyjny w por­
cie. Niemcy, robotnicy portowi, którzy ogłosili 
strajk, stawiają obecnie jako warunek powrotu 
do pracy zmniejszenie straży policyjnej

Odm.

Bezprawne zajmowanie kolei gdańskich 
pizez Anglików.

Warszawa. (Ted. M.) Z Gdańska telegrafują
do „Now in Codz.“ , że Anglicy przystąpili do 
Bajmowania kolei gdańskich wbrew traktato­
w i pokojowemu, który to traktat gwarantuje 
okupacyę tych kolęd Polsce. W ładze polskie, 
jak dotąd, wobec tego faktu zachowują się o- 
bojętnie.

Ptowokacys niemieckie na Gór. Siąsku
Sosnowiec (PA T ). „Glos Pracy“ podaje: Z do­

brze poirformowainych sfer Górnego Śląska do­
w iadujemy się, że komenda szóstej arm ii we 
Wrocławiu wysłała na Górny Śląsk, do okręgów 
plebiscytowych, oficerów w  przebrania cywil- 
nom, z ictencyę, aby uczestniczyli we wszelkich 
zabawach, balach, tańcach i t. p. zebraniach, 
gdzie mogą być oficerowie i żołnierze koalicyj­
ni i aby tam prowokowali czynne acysye mię­
dzy nimi & ludnością cywilną,

M p i !  Mm Polski mi i i i w .
Poznań (PAT ). Delegaci polscy, wysłani przez 

urręd węglowy do Katowic, stwierdzili, że ofcra*
no '.^tematycznie na Górnym Śląsku całe 

wagony węgla, opl -canego przez rząd polski i 
dlatego węgiel z Góruego śląska nie dochodził 
do miejsc przeznaczenia. Wobec tego wystąpi 
rząd polski, -  jak donosi „Gazeta Wspólna*1 — 
do rządu niemieckiego z żądaniem zwrotu pie­
niędzy za węgiel, który m imo umowy do Polaki 
nie nadchodzi

ęaue. s s s r s n w n .  B M H i H s m w a a n

Wkroczenie wojsk koalicyjnych do W arszaw y
Warszawa. (P A T ) W czoraj bawił w  Warsza- t tają jutro i pojutrze do stolicy Polski oddziały

le  batalion 17 pułku gwardzistów angielskich, : francuskie i włoskie wojsk okupacyjnych lo­
dujący się na teren plebiscytowy Mazowsza J reny plebiscytowe Pros królewskich. Wojska 
ruskiego. Oddalał angielski przybył z Gdańska, i koalicyjne były serdecznie w itane przez władze 
Irzejazd drogą okrężną przez Warszawę jest i i  ludność, 
ktem kurtuazyi sojuszniczej. Podobnie zawi- [

Szesi opuścili K a rw in ę .D ą b ro w ę .Ła zyiO rło w ę
Morawska Ostrawa. (P A T ) „Ostrawski Den- ■ Dąbrowę, Łazy i Orlowę. W  Karwinie pojawili 

Jfk.*‘ donosi, że w nioćLz-elę przed południem , się już w niedzielę polscy milicyanci. 
zojńka czesko-isłowackie opuściły Karwinę,

Polska żąda rozszerzenia plebiscytu 
na całą dolinę Popradu.

■ - -  ' ’--3- - i ----1.1
Cieszyn. (PAT) Przedstawiciel rządu polskie- 
>, poseł Zamorski, wręczył międzynarodowej 
onusyi plebiscytowej w  Cieszynie w  sprawie 
pasza, Orawy i  Czaczy notę, w  której przypo­
mniawszy, iż  wojska polskie opuściły Spisz i 
nawę, jedynie na skutek nieporozumienia, 
iy ż  telegram dowódcy wojsk ententy w Bu- 
a peszcie wzięto za rozkaz generalissimusa 
Ocba, pisze: Rada Naj wyzsjza, postanawiając 
lebiscyt na Spiszu i Orawie, zajętych tymcza- 
»w© przez wojska czeskie, po odejściu oddzi*- 
*w wojska polskiego, zarządziła, że głosowanie 
Ubędzie się w  powiatach Trzciańskim i Namie- 
<*wskim, zgodnie z etnograficznym stanem 
rch krajów. Co do Spiszą, tylko ludność po- 
iatu  Starowiejskie go ma wziąć udział w ple- 
iscycic; w  dwóch innych powiatach, miano- 
icie Lubo wolskim i kieżmarskim, Oraz w są. 
W  nim skrawku komitatu Sza ryckiego, t  j.
' cale) dolinie Popradu ludność polska, mimo,
8 domagała się wielokrotnie połączenia się z 
Ólskę, nie ma korzystać z dobrodziejstwa ple- 
^cytu. Niech nam wolno będzie przypomnieć,
0 gazda Halczyn udał się jako przedstawiciel 
tdności tamtejszej w marcu r. z. do Paryża, 
^■e tak Clemenceau, jak i Wilson, najbar- 

zatem powołani tlómacze zasad koaferen- 
pokojowej, przyrzekli mu bez zastreżeń, że

ta część Spiszą weźmie również udział w ple­
biscycie. Wobec tego stanu rzeczy w przeddzień 
wyjazdu Wysokiej Komisyi na teren plebiscy­
towy Spiszą i Orawy, prosimy o łaskawe zba­
danie tych okoliczności 1 naoczne przekonanie 
się o konieczności rozszerzenia granic plebiscy­
tu na catą dolinę Popradu. Prosimy dalej o 
stosowne postanowienie samodzielne lub za 
pośrednictwem Paryża, aby glosowanie objęło 
cały powiat Lnbowelski i Kieżmarski, oraz są­
siedni skrawek powiatu Szaryskiego. Zwraca­
my się do W ysokiej Komisyi z przedstawie­
niom niniejsizem w  przekonaniu, że słuszna i 
sprawiedliwa zasala  plebiscytowa może być 
skutecznie wypełniona tylko wówczas, kiedy 
części dawniejszego królestwa węgierskiego bę­
dą glosowały w całości, jak Śląsk Cieszyński, 
a granice plebiscytowe będą oznaczone Y/edlug 
stosunków etnograficznych oraz gospodarczych, 
oraz po myśl; życzeń ludności. To samo doty­
czy okręgu Czaczy z większością i. eszkańców 
Polaków, którzy w sposób niedwuznaczny wy­
razili wolę przyłączenia do państwa polskiego-

Imiiim ir is j ,  M i e j  w ima
Cieszyn (PAT). Między narodowa komisy a ple­

biscytowa w  Cieszynie zamianowała prefekta­
mi radcę Żurawskiego w Cieszynie ze strony

Paryż (Tel. M.) Decyzya konferenoyi amba- 
eadoaów przeciwko Habsburgom zakomuniko­
wana będzie rządowi węgierskiemu, rządom 
Czechosłowaccy i, Rumunii, Polski, Jugosławii i  
Austryi. ,

Kronika telegraitona.
STRACENIE SZPIEGA AUSTRIACKIEGO.

W czoraj ramo wykonano wyrok śmierci na by­
łym  oficerze arm ii austro-węgierskiej Rudob 
fie Funcku, zasądizom. za szpiegostwo w Paryżu.

PAMIĘTNIKI EINDENBURGA pojawia aię 
jak donosi ,Taegliche Rundschau, z końcem 
marca. Hindenburg podaje opis swych przejść 
w czasach wojennych i  powojennych i kończy 
swoje pamiętniki zapewnieniem o niezniszczal­
nej sile Niemiec.

CENA ZŁOTA PODSKOCZYŁA W  LONDY­
NIE na 117 szylingów za uncyę sztandardową, 
cena srebra spadła na 83 pensów, dnia poprze* 
dniego 84 1/8.

SUKCES WŁOSKIEJ POŻYCZKI NARODO­
WEJ. Biuro kor. podaje z Rzymu, że subskryp- 
cye na pożyczkę narodową wynoszą w samych 
bankach medyolań&kich 2 m iliardy lirów.

MAHOMETANIE I ARABOWIE PRZECIW  
ODDANIU PALESTYNY ŻYDOM. Mieszkający 
w  Palestynie mahometanie i karoliecy Arabo­
w ie zaprotestowali w memoryale wystosowa­
nym do papieża przeciwko sprzyjającej syoni* 
storn angielskiej polityce w Palestynie, w  szcze­
gólności jednak przeciwko oświadozeniu Bal- 
fouia, że Palestyna ma stać się krajem  żydów.

Traaiczne domy.
(m-m) „Gambais" donosi, że w illa  Lamdru w. 

Gambais, która była pułapką dla wszystkich 
o fiar „sinobrodego" została sprzedaną za sumę
50.000 franków. Domy tragiczne, owiane czarem 
jakiejś niezwykłej historyi — we wszystkich 
czasach znajdowały chętnych nabywców. W illa  
Garniera mordercy —  uzyskała cenę dwa razy 
przewyższającą jej istatną wariość, tak samo 
w illa  fałszerzy monet w  Noisy. Pałacyk w Au* 
bepinee w którym zamordowano starą rentjer- 
kę panią Maune i jej służącą — ścigała fatal- 
ność. W przeciągu kilku lat miały tam miejsce 
trzy tragiczne wydarzenia: w^ypadek nieszczę­
śliwy, samobójstwo i dramat zazdrości małżeń­
skiej. Nowy właściciel w illi w Gambais jest 

I człownokiem odważnym i silnych nerwów, nie 
ol>awla się więc, aby spokój jego snu miały za­
kłócać cienie narzeczonych „Sinobrodego".

Czas odnowić przedpłatę
i n a  miesiąc l u t y !
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z* wirrsz nonp. w zwykł. 09łosz. lostatnia strona) 1 50 kor , za wiersz petit, w rubryce Nadesłane 5 kor., za wiersz petit, w tefcśete redake. aron. 6 kor. 
P h M \  i l i i *  \ /  F  N  1 Drobna ogłoszenia za słowo 60 hal., o treści matryir.on. lub korcspondancya prywatna BO hal., dla po3zuku|ęcych pjsad 40 h. przyczem pierwsze słowo 
V i . ' s t  liczy się podwójnie,. C o n y  p o w y t s s c s  o b o w i ą z u j ą  a ż  d o  o d w o ł a n i a .

ŁIĘKNA REALNOŚĆ wraz ?. h >- 
I  telcm : ; wstauraeyą z ca­
lem urządz : 11 --1 u i dużym o- 
grodem usooow jm  i warzy­
wnym hlizko stacyi kole,o- 
wej i ryr.kłi jest do s> :zeda- 
nia. Ja:i .A::i'iu;iuio. Wado­
wice. "d

DNIA 3 stycznia skradziono
mi portfel z pienb.d/.mi i 

kartę zwolnienia na nazwisko 
Stanisław;; Głjoszka. Łaska­
wy złodziej zechce sobie za­
trzymać portfel z pieniędzmi 
a dokumenia zwrócić do Adm. 
Gońca. 43

W Y R Ó B
K O S Z Ó W  S O K O W Y C H

aa wędliny, węgle i dymiony. 
Ceny bardzo przystępne. Jó­
zef Stachura, Zarzyce 14. p. 
Żywiec. 46

SKRADZIONO papiery wojsko­
we na nazwisko Gustaw 

Szaray. Zwróeić za wynagro­
dzeniem. Podgórze. Cmentar­
na 6. 47

POTRZEBNY chłopiec do pra­
ktyki mschanlczneJ.Wł. Key- 

ha, Floryańska 8. 49

RZĄDCA EKONOM
w Bile wieku, pracowity, e- 
nergiczny poszukuje posady. 
Łaskawe zgłoszaniu; Krzy- 
atytski, p. Brzostek. 05

ZECERZY zdolni potrzebni ;
raz do drukarni .Z ie

za
raz do drukarni .Ziem i 

Lubelskiej". Lublin, Skrytka 
pocztowa 50. 60

SAMODZIELNY majster kowal­
ski i ślusarz znający się 

na maszynach rolniczych po­
szukuje poszykyje posady we 
dworze od 15 lutego lub 1 
marca Łaskawe zgłoszenia: 
Piotr Sawczak, Kraków, To­
polowa 6. 57

M A S Z Y N Y  0 0  P I S A N I A
nawot zupełnie zniszczone na­
prawia i przerabia z ruskich 
na poisńie najstarsza w Ma- 
lopolsce pracownia mechani­
czna rozdowu upoważniona 
dla napra w ni eszy n b i u i o w y ch 
Włodzimierz Keytia, Kraków, 
Floryańsża 3, 15
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F A B R Y K A  W YRG B0W  
M£ F A LO W Y C H  

I A K U M U L A T O R Ó W
Własność Krajowego Funduszu Inwestycyjnego  

41 is LWÓW — ul. Zacharyasiewicza 5.
dostarcza każdego rodzaju śruby, na- 
śruby. i nity. w szaesóSności śruby do  

pługów, d o  zaw!as etc.
Ceny nkurencyjne. — Term in dostawy krótki. 2

i

i  
■
i

ZA APROWIZACYĘ
wykonuje się

PORTRETY
Wiadomość; Plac WW. Świę­
tych 9. p. 1. 4971

R e a l n o ś ć  do s p r z e d a n i a
ul. Mogilska u Andrzeja Ole­
ksego, Dąbie-Kraków 10. — 
Wiadomość na miejscu. 40

Natychmiast
potrzebne mieszkanie na biu­
ro, składające się z 3 do 5 
pokoi w śródmieściu. Zgło­
szenia pisemne do biura 
„Ruch*. Kraków, Szczepańska 
1. 9 pod .Kompas". 39

BECZKI
naftowe i olejowe kupuje S. 
Kurzmann, św. SeDastyana 5, 
Telefon 2328. 30

Znakomite wino owocowe
w beczkach, wytrawne K 15 
za litr, słodkie K 20 sprze­

daje w  każdej ilości a

Hurtownia Chrzęść, 
Spółki Handlowej 

w Krakowie, ul. Jagiollohska 9.

W

S Z l Z O T śU  ‘ R A W O ZiW E R Y Ż O W E
od 16 K . wzwyż, pastę warszawską do podłóg, pastę do 
obuwia, waselinę czarną i żółtą, mydło, proBzek do pra­

nia, farbkę do bielizny, knoty do lamp poleca 44

TOMASZ MĘŻYK. PLAC SZCZEPAŃSKI 8.

Brzytwy, noiyczLi, scyzo.yki, ostrze do apara­
tów do golenia, noic masarskie, szewskie itp. 
w wielkim wyborze i najlepszych gatunkach 
poleca po niskich cenach Zakład nożowniczy

Ług , Kluska, Kraków, Grodzka 63.
PRACOWNIA SP ECYAL NEGO OSTRZENIA,

isayny najtańszy dom handlowy

IGNACY CYPRłS
Kraków, ul. Szewska L. 13/11 G.
poleca niklowy syslem Roskopf 70 kor.. B u­
dzik o 2 dzwonkach 100 k. Skrzypoe ze smycz­
kiem 200 kor. i wyżej. Harmonie wiedeńskie 
model, jednorzędówka kor. 250, dwurzędówka 
kor. 400 Trąby akordeonowe aor. 40, 50. 60. 
Dyamenty do szkła kor. 70, 100. Brzytwy kor. 
30, 50. 60. Maszynki do włosów kor. 50, 65. 

Maszynki, do samogolenia kor. 40. Pss do brzytwy 14 K 
Kamień 7. Pudła do skrzypiec po K  30 i 150. Wysyłka zn 
zaliczką. Cennik llustr z i  nadesłaniem 2 kor. przekazem. 4009

_ . złoto, srebro, brylanty, perły

W n  w st a w i
A. BROSfś Kraków Płacę najwyższe ceny. 

ui. Flarycńska 44 JOZEF CTWIOICZ, Sławkowski f.
narożnik obok Bramy Ftoryau ls^ eP zegar.mat;zowsko-jubp 
Skłsdnicom, wojskowym i kup- ________  lerski). “20

com ceny liurtowne. 4815

MASZYNY DO PISANIA
przerabia się z rosyjskiego na 
polskie i uskutecznia się 
wszelkie naprawy oraz przyj­
muje się maszyny w komis. 
JULIUSZ HECKtR. Kraków Mar­
ka 25.

P a r o b e k  do k o n i ( k u c z e r )
kawaler, były żołnierz konni­
cy, dostanie cały wikt, mie­
sięcznie 120 X. jedno ubranie 
na rok. Służba zaraz do ob­
jęcia. Zgłoszenia do Dyrekto­
ra dóbr Ża.ika w  Barwinku, 

4958
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Z A W I A D O M I E N I E !
P. T. Klieniów naszych zawiadamia­

my, iż nadszedł świeży transport 2

U LTRA M A RY N Y
którą dostarczamy w oryginalnych be­
czkach i w opakowaniu własn. 1/16 i 1/8.

K O E R B E L  I G 0 T T L IE B
KRAKÓW, ULICA MEISELSA L. 11. 
SPRZEDAŻ TYLKO H U RTO W NA .
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DOM SPED YC YJN Y
Józefa Czermińskiego

w Podgórzu przy ul. Nadwiślańskiej i. 24.
Tel 3111.

Wykonuje szybko i uozoiwie wszelkie w zakres
spedytorski w ohodzące przow ózki. 42

Najtańszy skiad drzewa opalowego 
firmy Frarasiszek Ksczmarczyk
poleca drzew., suche, rąbana i w łupkach z odnie­

sieniem  ao piwnicy po najniższych csnach,
K rak ó w , ul S t a r o w a n a  I. 33. 4 65

<■>! ul h

Bezpośrednio z siedziby fabrykacyi
dostarcza rzetelnie

m a la rii na uuraina m ęskie i damskii*
w s z e lk ie j  j a k j ś c i

Skład Fabryczny Juliusza Runda
w cśieiskui Ś ląsk  

naprzeciw dworca kolejowego. 8445

Na ży c zen ie  wysyła eią  wzory 1 Kołekcye. Przyj­
m uje s ię  agentów za prowizyą.

P. P. Krawcom na zgłoszenia karty z wzorami.

KOLONISTOM
ije gnai!.i v  iiiiiojcdsoe od 3000 do 8000 K 
gę Przy kunnio różno ulgi ewentualnie domy 
ic lub inaleryaf Iniloloowy na miej sou. 21

h o  upoważnione Biuro parceiacvjn?. 
Kraków, Grodzka 26.

T  '▼" ST "W

skidu
" r r t  "y  v  hi

k p a  ra to  w i

"W  ▼"T

P o r c e l a n a  i  szkioi
Serwisy stołowe, kawoore, Tale­
rze, umywalnia, Uifinnki i t. d. 

Źródło zakupna podarków ślubnych 
w  w le lk  ni w y b o n e

S. Griin, Kraków, u l  Grodzka 36
w  p o d w ó rc u .

Największy

K O  M  Q r "'V  i  i

tiraK O w , ul W iś ln a  6  (o b o k  ry n k u )  
poleca po cenach m ożliw ie najniższych i w w ielkim  wyborze:

4878

dalii

; Spółka samochodowa „ P 0 l A U T Q “
5p6łV« i oyr sdpow.

w Krakowie, ulica Gołąbią L. 14, parter
Kupno i sprzedaż. Samochody osobowe oraz ciężarowe 

i nowe i używane. Części składowe i przy nory, Renzyna 
oliwa i smary. Motocykle, rowery.

Wynajem samochodów osobowych i ciężarów.

K U P U J E "
używane maszyny do szycia. Płacę najwyż­
sze ceny. Fa £. Kluska, Kraków, Grodzka 63.

27

! 5 DAMSKIE !!
kostyumy, płaszcze, futra, suknie space­
rowe, w ieczorowe i t. d. wykonywa na j­

szykowniej 4256

JOZF.F GAŁĄZKA. Krakóy/ Floryańska 24.

KWIATY SZTUCZNE-
artystyczne kapeluszowe, dekoracyjno, kościelne, pióra, 

boa, fantazye poleca hurtownie i detailicznic 4494

Wincentyna Górska, Kraków, Floryańska 18,1 p 

PIERWSZA K0NCE3. PRZEZ NAMIESTNICTWO
Wyższa szkoła <roju i szycia i. Zabielskiej

Kraków, ul. św. Krzyża 7 4937
otwiera dnia 3 lutego dia Pań i Panienek umieją­
cych szyć 1-miesięczny kurs kraju systemu Wortha, 
dla nieumiejącyeh Bzyć 3-mlOsięczny na przystępnych 
warunkach. Na żądanie nauka polskiego siroju. 
Zgłoszenia codziennie od godz. 9— 12 i od 3—6. 4937

K roju  i szycia
wyuczeni najdokładniej Panie i Panienki nawet zupełnit 

z szyciem nieobeznane

w Szkole kroju i szycia „Józefina", Oługr 11.
Kurs, obejmujący rysowanie, modelowanie i szycie, rozpo 
czaie się 3 lutego 1920. Tamże wszelkie formy podług 

wziętej miary. Dla zamiejscowych mieszkanie. 4879

i odwrotnie wedle nstawowej relacyi 
1 korona — 70 fenlgdw do 1,000.000. 

Cena 3 M k.
Do nabycia w Drukaru 1GK. JAEGERA

we Lwowie, Syketurlca 33 87

i we wszystkich księgarniach i trafikach.

Dom spedyc.-komisowy „KOMERCYA"
w ł a ś c i c i e l  Ig n a c y  U n g a r  w K r a k o w i e ,  P o s e l s k a  1 7
poszukuje dia swych oddziałów w WARSZAWIE I SDANSkU 

panów r.a kierujące stanowiska.
Warunek; Kilkuletnie samodzielna praca w przemyśle spe­
dytorskim.— \iiwu:eż do o osadzenia zaraz posady w  g łó ­
wnej siodzibie w Krakowie Buciieitore, Dsklarante cłowegO 

polskc-uicniieckicgo atenografa iub stańografistkl piszących 
eiegle na maszynie. Zgłoszenia osobiste między godz. 5 a 6.

Konfekcyę damską i gorsety
według najnowszych fasonów wykonuje na zamó­
wienie w krótkim lerminio po 'przystępnej cenie

Szatnia Kobieca w Krakowie
Plac Szczepański 3, I p. (nad D ro b n erem )

Na składzie gotowe 4881

bluzki barchan.,spoduice wiejskie,fartuchy, 

diywajmy tylko terpentynowa) pasty z markę cchr'

„K&Mtowmw
Przy użyciu lej pasty, która .skóry nie pali, bucik otrzy' 
muje piękny poiyrlt, kupujący zaś przy zwrocie 5 próżnych 
lieuszkodzonych pudelek z pasty .K R A K O W IA K " 1 pu; 
eiko tejże bezpłatnie? Tudełka próżne można z r e a l i z o w a ć  

w i.ażdym sklepie. 4733

Gazowe i wodociągowe urządzenie
projektują i wykonujei wykonuje iakoteź 
wszeikte roperacye uskuteczria

ZAKŁAD INSTALACYJNY 464*

Józef Lssko, Kranów, Miko(a*ska &•
T-'efon 3303.

Przybory da guzu i wodcciąg / ne składzie.

p r z y c o r ó w  k o ś c ie ln y c h  J O rn a ty , kapy , d a lm atyk i, stu ły, suk ienk i, c h o rą g w ie  sztan- 

A N T Y  7 / I T K O W S K I  K O R D A S  ;  d a r>’ b <> i^ch i my, k ie lich y , puszki, m o n s a a n e y e , adam aszk»» 
ul W iś ln a  6  £ aksam ity , ga lo n y , tre n d z ie  etc.

Wydawca: w  a«*tępstwlo Spółki Wyd. „Editor“ J. Konarski. —
• K oronki do bielizny kościelnej w  najw iększym  wyborze* 
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